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CElA PREIUMERATY: 

W LOD ZI: 
Rocznie rb. 8 k.
PÓIroczllie " 4" 
Kwartału. " 2"
MlesIęczn. " - " 67 
Odn'()lIzenle 10 k. m. 
Egz. pojed.yńczy 5 k . 

1908 r. 
Kalendarzyk tygodni.wy: I 

Śr. Sw. Tyilloteuslln, B. 
Czw. Św. PawIa. 
Pht,t. Sw. Polikarpa B. 
Sob. Św. Jana Zlot. 
NI&uz. Sw. Agnieszki. 
Pono Św. Franciszka Sal. 
Wt. Św. Martyny M. 

Wschód sl. godz. 7 m. 55. 
Zachód slo godz. 4 m. 30. 
Dług. dnia godz. 8m. 35· ...... --_ ... 

Z przetylk, pooztow,: 
Rocznie rb. 10 kop.-

, 

k~~~~:~~e : ~ : 50 
Red_kc ... 

w ŁODZI, 
.. I. Przej.zd M a Sroda, dnia 24 stycznia 1906 rOKu . 

MIesIęcznIe "- "85 )fi telefonu 593. lt.nIDr~. _ł.an~ _ Waraza.ie, ul. KruDz. M ." • P.bl.nio.oh u p. T.o ...... _inke, 
_ Zgi.rzu" w .ptece p. Palka. 

CENA OGŁOSZEŃ: "N a d e III a n e" na l-Ij .tronlcy 50 kop. za wiersz. Z~czajne ogloszenia la tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lu1l jego mIejac,;. 
Hale oa-loBzema po 11/, kop. od wyrazu (dla pOllzukuj~cych pracy po 1 kop.). Rek l a m y I N e kro log I po 15 kop. la wlarsl peUtowy. 
Za dolIoczenie prospektów 36 rb. ARTYKUŁY bez oznaczenia honoraryum Redakcya uwllia 1& belplatne; rękopiSÓW drobnych nie zwraS&. 

AJ ' 

Teatr Polski "Victoria" Czwartek po cenach zniżonych 

14,78 po~ artystyczne m kierownictwem p. M. GAWALEWICZA. 
"B~gual&Wlki komedya 

WIcentego Rapackiege. leiDa" 

P.P. I Ma.m zaszczyt zawiadomić W -nych Panow wla.ścicieli fabryk, iż z dniem 20 stycznia r. b otworzyłem prz,Y 
ulicy V\lólczańsl!'iej nr. 109 waraztaty mechaniczne oraz odlewnię metali. 

Zaznaczam, iż wykonywam szybko i dokladnie reperacye i glÓW1I6 przeróbki wazelkich" oy.temów 
maszyn parow~ch i armatur~ kotłówetarowych •. Udzielam Informacyi wzorowego i oszczędnego pro- ( 
wadzenia ruchu maszyn i kotlów parowych. Reguluję precyzyjnie mechanizmy rozdzialu pary. U.kuteclłniam I 
próby węgla w celu osiągnięcia możliwej oszczędności w spalaniu. Przyjmuję równi&ż repera.-
cyę i przeróbki wszelkich maszyn drukarskich. lItograficznycb, introligatorslrll'h, farbiarskich i apreturowych. I 

TelMon NI 661. Z wysokIm szacunkiem Fr. HOFMAN, ul. Wólczańska NI 109. 101-3 i 

iiozllłaa POGf:l1I80WIIl 
Zimo wy. 

Kolej FałYryczno-Ł6dska. 

Odohodzi z Łodzi: .) 7.10, b) 12.05, c) 1.38 
.. ) 3.15, et &.10, C) 8.50, g) 12.10. 

Prz~ohodzll do Łodzi: h) 7.45, k) 9.30, l) 10.15, 
'm) 3.40, D)5.22, 0).8 '20, p) 11.00, r) 4.15. ' 

Kolej War3zatvsko-Kaliska 
O"ohodzll do K.U.za. o g. 6.35, 11.46, 4.40, 

110 •• r.z •• ~: o &odZlnle 9.30, 3.08. Prz~ohodz~ 

• san.z.: o godz. 9.17, 2.58, &.15. 

Kolej Obwodowa. 
Odchodz, ze .~acyI Łódź-kaliska do 8lo~wln o godl 

& ..... ·18 SlotWln do st. Łódź-kalteka 10.10. Odchodz'l II 

.,. ł..ódś-kall.ka do Koluszek 7.10, przyehodz~ z Ko1u 
Ink dl! at. Łódi-kallska o g. 6.20. 

U •• gi. Godllny, wydrukowane tluuym drukiem 
osnaczfti_ Clal od & wleelorem do 6 rano 

~"~ -~ ... _---
Are.złowania i rewizye. 

- Maso\'\ e arC!sztowania za wprowad~enie ję· 
zy ka polskiego do biurowości ' gminnej odbyły 
się przez władze powiatowe, przy pomocy 
wojllka, we wszystkich gmlna.ch powiatu mła.w
skiego. W tych dOlllch aresztowani zostali: 
W gminie Mostowo: wójt Piątr SliwCZylhki i 
p:sarz gminy Wladyslaw U..:iń3ki. W gminie 
Ratowo: wó.it F.-anciazek §hwczyńliki, pisarz 
gminy Jan KorYClński, pelnomocnicy: Witold 
Zaborowski i Władysław Lesman, właściciel 
majlltku Rato\'\o Józef Konic, mIeszkańcy osady 
Radzanowc: Aleksander Bagiński, Władysław 
L~Eman (sln), Piotr Więckiewioz, Jordan Więc
kiewicz, Teodor Więckiewicz i Stanisław Sierz
putowsk i. W. gminie ZIeloni:: wójt Włildysław 
Bogacki, pisan gminy Zygmunt Felczak, pełno
mocnik S:anisław Fljałkowski, mieszkańcy osady 
Kuczbork: Adam Kot i Francis·1.ek GÓrahki. 
W gminie ZieJuń: wójt Jan SobIeski, pisarz Sta
nisław Kruszyński, pełnomocnik Antoni O.ilecki 
i Eugeniu"z Sobieski z Zielunia. W gminie RJz· 
WOZin: wójt Franciszek Beksa. pisarz gminy 
Julian Tyszka, pełnomocniny Władysław Waś
niewaki, Franci8z!lk Kruszewski, nauczyciel z Ra. · 
czyn Stanisław ZOłtowski i mieszkańcy wsi Ra
czyny Adam Kosek i Jan Bartcrak. W gminie 
Tur~a; wójt Rumuald Zalęski, pełnomocnik Ta· 

deosz RndowSki (~ RymokI), nauczyciel z Tuny. 
Chojuacki i mieszkaniec wsi Z~wady Aodr~ej 
Kauowski. W gminie NiechłoniłJ: wojt Wacław 
Jawouki i pełnomocnik Jaceuty Tabęcki. W gmi· 
nie Kosiny: pełnomocnik Stanisław Olszyński 
z Kosinek i mieszkańcy wsi Wiśniewo Krzyżew . 
ski, Matuu.ewski (Mlltuaiak) i Rejniak. W gmi. 
nie Mława: Aleksander Lenc z Knklina i Adam 
Zdunikowski z Wieczfai. WlZyltkich rzeczonych 
are'12towanych odesł.lno do więzienia do Płocka. 
W Mła"ie aresztowany Jan Peóko i siedzi w 
wiązieniu w Mławie. U rzędy gminne opieczę 
towllnt', hezczynne; ksj~żki kasow" i gotówka 
z kas zabrane przez naozełilika powiatu i ko
misarza. 

- Aresztowano w Radomiu p. Adolfa Bagniew-
8kiego, b. obywatela ziamlikiego z Kozienickiego 
i p. Michała Bagniew.kiego, wł.uciciela dóbr 
Brzezie, gdy odwiedzał w więzieniu ojca swego, 
p. A. Baguiewskiego. 

- W bieżllcsm tygodniu dokonano w Łom
ży licznych rewizvi, zwłaszcza na krosaeh mia-

I stli. (RembIelin i Rybali). gdzie nie ominilito ani 
jednego domn. S~czegółowej rewizyi uległy 
również przedm:eś3ia miasta Łomżyca i Piątnica. l 
Zrewidowano lokal (Lutni) tutejszej, oddział 
Towarzystwa hygienicznego i zimowy klub To- I 
warzystwa wioślarskiego. W rezultacie poszu· 
k jwań aresztowano dr. J. Karbowskiego wraz ' 
z bratem (lecz nazajutrz obudwóch wypuszczono 
na wolu.ośc) i następnie pp. Knlczyńskiego, Ja
strzęb8kl~go, R6~ań:i~jego (T). ucznia gimnazyum 
lomźyń~kl~go) i ~11~a lDnych oiób. Wogóle 
w wIęzIemu lomżynsllem, jak również w aresz 
cie przy magi8traCl6 tutejizym, znajduje się kll
kadzle81ąt oiób tak z miasta jak i ze wsi. 
W doiu 17 ·ym b. m" po 8zcz;gólowej rewizyi 
aresz.towano właściciela dóbr S&ar& Ł')mźa p. S: 
Woyczyńskiego. . , 

- Kilka dni temu w osadzie Koziegłowy gub. 
piotrkowskiej, naczelnik straty ziemskiej' wraz 
z oddziałem kozaków po dokonaUlu rewizyi a· 
re.zto"a~ pp. Broaisława Juras~yi:!skiego, apte· 
karu miejSCOwego, Leona Niepsajll, naUCZyCiela 
i obywateli miejscowycb: KaZImierza i Romana 
Rntkiewiczów i llarcina Kołodziejcz,Jka. Aresz
towanych pod e8kort~ \'t0Jl'lkow~ od8tawiono do 
więzienia w B~dlinie. 

V' Ruch przedwyborczy. 
-7-

U.tawa wyborcz!l. z dnia 24 grudnia tak jeiJt 
zawiłą, że mnóstwo powsta.je z niej kwestyj, któ. 
re wymagają wyjaśnienia, 

Niejednokrotnie zwracali siEi do nas robo~ 
tnicy z zapytaniem, czy im przysługuje prawo 
wyborcze z tytułu wynajmowania mieszkania l 
pokoju na swoje nazwisko w cil4gu rokn. Obe
cnie dowiadujemy si~, że prezydent Pabianic 
rozstrzygnął to pytanie na Dlekorzyść robotni· 
ków-zupełnie nie:a:g~dnie Z brzmieniem ustawy 
24 grudnia. 

Wobec tego uwabmy za stosowne dać nie· 
co szcugółowsze wyjaśnienie tego pytania. 

. Pra~o wyborcze ro.bo~uików, wynajmujących 
mieiZkaDle na własne ImU}, są zupełnie dok.ład. 
nie określone. § V, nada.j~cy prawo wyborczł 
"osobom, wyna)muj~cym w obr9bie mia8ta na 
swoje .nazwi~ko oddzielne . mieszkanie w ci~gu 
ro.ku Dle robi żadnych ograDlczeń aui wyjątków". 
Nie ma wi~c żadnej racyi p. prezydeut miasta 
Pabianic uroją "ładz~ ograniczać prawo oby
watehlde robotników, którzy stanowi~ u nas tak 
liczn~ kategoryę wyborców. Gdy prawodawca 
robi. dl~ robotników wyjątek, mó"i o tem wy
raźnie, Jak np w § 6, który nadaje prawo wy
borcze "osobom, otrzymującym pensJę lub eme· 
rytur~ za 81u:tb~ państwow~ lab mielllką",-tu 
prawodawea dodajf: "z wyjątkiem slnżby mźszej 
irobotników". 

Wilzyscy wi~c robotntcy, wynajmujący w mia
stach na swoje nazwisko odd"ielae mIeszkanie 
w ciągu roko, mają prawa wyborcze z tytu·· 
lu § V. 

Poza.tem re, botOlCy II fabryk i z warsztatów 
kolejowych, jako tacy, wybieraj~ osobnych peł· 
nomocników w fabrykach, liczących od 50 do 
1uOO robotników -- jednego od całej fIlbryki, 
w fabrykach zaś llozniejslych - p,) jednym od 
każdego całego tysiąca robotnikó". Na pełno
mocDlków obrani Być mogą robotnicy, mający 
skończonych lat 25 i przynajmniej pól roku pra
cujący w danym zakładzie. Ta()y pełnomocnicy 
ze swego grona wybieraj~ w Warnawie i gub. 
warszawtkiej 7, a w V)dzl i gub. piotrkowskiej 
21 wyborców robotniczycb. 

Tak si42 przedstawiają prawa vryboreze ro· 
botników wedłcg usta~y ~yborczel z dn. 24 go 
grudnia 1905. Nikt lIle Jest mocen tych praw 
U8zczuplaó,. a rtlbotnicy ja~o ob!watele kraju, 
mają obow!ązek skorzY8t~U1a z Ulch. vr: całej jej 
rozcu~głoścJ, to znaczy: Jako właśCICiele miesz
kań, w~naj~tych na własne nazwisko, i jako 
praCOWOlC! fabryk, zatrudniających conajmniej 
50 robotnIków. 

* 
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Vc:;,ba wyborców w każdym okręgu okre
ślona została lJa podstawie l, bLczeń, przy któ
rylh uwzględniony zostal stosunek procentowy 
m!el'J~kańców każdego cyrkuIn. l\'Iagistrat (j bli
Gzyl cyrkuły pierwszy i drugi, lubo pod wzglę
dem ter,toryalnym są mniejdze od pozostałych, 
to jednak lloścu~ ludności przewyźu.ają te o· 
8tatnif". W pierwszym cyrkule liczb~ ludności 
ma wynosIć 95.668, w drugim-90,408, w trze· 
cim 80,430, w cnurtym 82,013. . 

* 
W dn:u wczorajsz,m zapanował znaczny 

ruch we wuystkich biurach okręgowych wy
borczych_ Nagła frekwencya zauważyć się daj!'} 
głównie w pierw8zym cyrkule przy ul Ogrodo· 
wej, gdzie dotychczas liczba zgła8zających się 
do podpisu deklaracyi w pierwszym tygodniu 
była niepomiernie mała. 

Dotychczas na.j większy ruch uja.wnił 8ię W 

trzecim biurze wyborczem, przy ul. Mlkołajew
skiej N.? 54. 

Do dnia dzisiejszego (godzina 2 popołudniu) 
do biur okręgowych wyborczych ~ ~łosiło się 
cgólem 3809 osób, mianowicie w pielWIIL.ym okrę
gu 7apissło s;ę 530 osób; w drugim okręgu 855 
08ół,; w tnecim okręgu 1052 (li!ób -i w cz"artym 
okręgu 1372 osób. 

'\J Zdarzają się wypadki, że pojedyńeze je-
dnostki, lub teź grupy osób agitują wśród ro· 
botoikbw, ażeby nie bra.li udziała w wJborMh. 
Niepożądany ten objaw ze strony ludzi złej woli 
wpływa oczywiśeie na ociąganie się sfer robo
tnic~ych z zapisywanIem Sl(~ Da prawyborców. 
Przykry epizod lduzył się wllzoraj w oddzi:.lle 
tkalni Towarzvstwb ·akc. K. S~heiblera. Po o· 
trzymaniu prze~ czwarte biuro okręgowe kIlku
set blankietów zilŚwiadczeń, z08tsły one wypeł
nione potrzebnemi danemi, dotyczącemi robotni· 
ków, mających prawo głosu. Nagle wpadła do 
kantoru tkalni gromada ludzi, nalei~ca do par
tyi s Jcya1~demokrat6w i wszy stkie przy gotowane 
blankiety zniszczyła. 

* 
Z Pabianic donosza: 
Ruch przedwyburczy dotychczas bardzo nie 

wielki. Os:atnio na zebraniu obywateli wybrano 
komisyę obywatelskł!, która zajmie Zlę dokona
niem spraw prawyborców, których liczba ogólna 
wynosi około 3.000. Na przewodniczl!acego komi
syi powołano inż. Henryka Lipskiego, a na jego 
pomocników p. Kaz;mierza Pęczki.ewicza i inż. 
Boleillawa KiBtelskiego_ 

Z całych P .. bianic weźmie udział w wybo· 
rIlch tylko 2 wyborców, na których prawdopo
dobnie wybrani zostaną dr. E/chler i L. S hwei 
kert Jub inż. Kistelski, wszYl!cy trzej Darodowcy. 
Taki wynik wyborów może nastąpić, jeśli wszy 
sey prawyborcy będą wybierali razem; jeżeli zaś 
miasto podzielone będzie na okręgi wyborcze, 
wtedy wynik wyborów moie być nieco iony L"l 
dność dotychczas nie została zawiadomiolla o wy
borach przy p0mocy rozlepiania odpowiednich o· 
gło87.u~; ma to być zrobione w tych dniach. 

Ze Zgierza conoszą: 
W źadnem chyba z miast naszych nie przy 

jęto "iadomoŚ.ll u Damie i wyborach tak obOjęt
nie jak w Zgierzu. Za pny kład tej obojętności 
moie posłużyć f<:lkt, iż obywatele nie odpowie
dzieli wcale ns. wezwanie prezydenta, aby ntwo· 
n.yć komi8yę wyborczą; 8kutkiem tego spisu pra 
wyborców dokonywa sam prezydent z kilku urzęd· 
nlkami i nauczycielami szkół miejskich, którzy 
z powodu strejku szkolnego ~ają czas. wolny. 

L\czbę wy borców z powIatu łódzkIego ozna
czono na 12, w 'tem z miast będzie wyborców 5; 
ponieważ 2a.Ś w powiecie. łód~kim s.~ tylko. d,,:& 
miasta: Łódź, któ; a. wy blerac będZIe oddzIelnte 
i Z"'ierz puctJ w8zySCY wyborcy miejscy hędą 
wyłączni~ dosk:rczelli przez Zjierz. qgól,ua ilość 
prawyborców wyoosi 'w naslem mIeŚCIe ok'lło 
2,400; w tej 1 czbie 400 posiada praw.o głosu 
z racyi opłacenia podatków i wykopu śWladect~ 
przemysłowych, według pier~otnej or~yD.acyl 
wy borczej o 2,000 zaś osób ZWI~k8zyła SIę Ilość 
prawy borców, maj~cyc-h zaś prawo głosu na. ~a
.adtie poprawionej ordynacyi. Fabryk, zatrudnIa
jąeyt h ponad 50 robotników, posiada Zgierz 7. 

BOZWOJ. - Środa, dDia , 24 styć~nia1906 t . 

i Zapi~y zgłaszających się prawyborców dokonJ
l wane tą w biurze magistratu; lecz, jak dotych
, czas, ~gło8zeń bylo bardzo m6wiele. O jakich· 

kolwiek kaudydatach na wyborców, !\ lem bar
dziej na postów, nic nic słychać. M.eszkańcy, 
oddani całkowic,e zajęciom u,yklym, nie intere 
snją s;ę wfł11e wyborami. OJ prawda, wybory 

I wyborców w Zgierzu połączone będ~ z oiezwy
kłemi trudnościami, gdyż, Jak głosi zatwierdzona 
instrukcya, mają s:ę one odbyć ... w Ł'ldzi. 

0)(. 

Ludzie złej woli lub tez zaślepieńcy poli
tyczni rozpuszczają wśród ludności rózne plotki, 
dutyczące wyborów do Dumy Państwowej. Opo-

. wiadają o niebezpieczeństwach, grozl!cych wy
borcom, o podatkach, jakie mają być nałozo.ne na 
głosują.cych i rózne inne niedorzeczności. Celem 
ich-odciągnięcie ludności od wyborów. W plot
kach tych niema słowa prawdy. Ostrzegamy 
przed Djmi ogół i zaznaczamy, ze 

obowią,zkiem obywatelskim każdego 
brać udział w wybora6h do Dumy, 
kaidy powinien strzedz swych praw 
WyboIllzych i korzystać z nicb. 

-------------------------------------"Siowo" petersbtlrskie donosi, że podług obiegają

cych pogLsek w sferlIch rządowycb, IV drugiej polowie 
stycznl!.\ st. st. ogloszone będą akty rządowe, które bez
warunkowo potWierdZiĆ lllają niezłomność rządu IV urze
czywistnieniu swe bód, nadanych przez mllnifest 30 P"
źdzlernika. 

'-O"> 

Bank p:\ństwa w Petersburgu od paru dni wydaje 
czeki na zagranicę na większe sumy jedynie osobolll, 
które okażl\ rachunki llI!. odpowiednia, SUlllę, świAdczące 
o sto8unkllch handlowych z zagranicznemi domami. 
W przeciwnym rdzie wydlllvane sa; czeki tylko n3 sumę 
do 3,000 rb. Środek ten ma zapobiedz odplywowi zlata 
za granicę. 

KALlIDAlUYK TlllIIIIOWY_ 
IMIONA SŁOW1AŃSIiIK D z i S Chwdibogll. J II -

L r I) :Miłosza. 
TEATR VICTORIA. J u L r o "Bogusławski i jego 

scena," komed} 1\ IV 5 aktaCh W, H.apackiego. Początek 
o godzinie 8- ej wieczorem. 

STAŁA WYSTAWA OBRAZÓW, ullc3 Piotrkowska 
nr. 16 Otwart.1!. od gclizlny 10 rano do godZiny 8 wie 
czarem 

POSIEDZENIE. D z i ś posiedzenie majstrów tokar
skich tPiotrkowS!l:1I 108), o go~z!nie 8 wieczorem. 

Ił 18. 

Warszawie i nl pnwincyi 10.3J;· Dajl..l.dujl} '~e IJ' 
teryę kb.sycznł} z napisem po jednejstroaie: 
<Główna wygrana 25,000 rubli,' (}-patrLone --po 
tejże stronie inicyałami S P. w c~arnej kwa.· 
dratowej obwódce, na dole: - W ..trsza wa 1 szy 
lnty 1906 r. - zaLlliast podpisu wykruko·w.a'lo: 
,Konsorcyum.' Na str<luie odwrJtaej tabelka 
wygranej na wszy8tkie 5 klas. 

Kolporterzy tej loteryj objaślillją, Żl do
chód z niej ma być puellloy na rz~cz , Ma. ~ie· 
ny' , 

DJwiadujemy się z wiarogodnego i ódła, ź,} 
cała ta operacya ;e3t -wierut!lym f"hzem i o· 
Sinstwem i nic wspólnego z <MacierzIp u:ema, 
tem)ardziej, że <Macien~, z powodu wydania 
znanego rozporządzenia -administracyjoeg 1) o sto · 
warzy~zeuiach tymcullowo za. wie!!J.~ 8W Jj <;) 

czynności. 

Ze SI koły handlowejł D.d o godz. 9 rauo 
w kaplicaCh w Przytułku starców i kalek Da 
intency~ rozpoczęcia roku szkolnego były od
prawione nabożeństwa, jak również i w syna
godze. KSJiądz prd'ekt Dobrogo.wski po odspie
w'aniu Msty św., w bardzo podnio!łJch słowach 
przemówił do młodzieży, którą nehę,3d do pra
ey, zaznaczając inaczenie nauki i Jej potrzeby. 
W p(dlbnym duchu pnemawial i pastor Gan
delach. 

Po skońc'lonych uroczystcś~jach kościelnych 
cały personel i uczniowie udali si~ do aLkoly. 
Obecnie sLkola liczy 351 nowych uczniów, a 352 
tych, którzy nie odebrali dotąd swoich papie
rów-ogółem 703, leez ze względu, iż nie wszy
scy z tyth ostatnich zgłosili 8H~ do szkoly, nie 
ma możności wykazania cyfry ś(}islej. S~koł:l. 
podzieloną została. na 18 oddziałów: po trzy od· 
działy I l II klasy, po d wa oddziały młodsza 
wstępna, starsza wstępna, III, IV i V klaoy. 
Podania. o przyjęciab~dą przyjmowane do dnia 
iH b. m. Dla wygody pl1\)licznoś~i szkoła po
SIada telefun :Nb 213. 

Aresztowanie. Józef Jakóbiec i Jnljan Wy
bruński, czeladmcy Iłzewccy, zostali aresztowa
ni za to; że po ulicy spacerowali w rogatyw
kaeu. 

Narada fabrykantów. W ilali Grand-Hotelu 
odbyło siEi zebrame właścioieli fabryk, którzy 
odd.ają w dzierżawę cddzielna sale różnym 
przedsiębiorcom, a ci ostatni płacą według umo
wy za dziertawEi oraz za korzystanie z siluie 
parowych. Przedmiotem obrad ' było rozpatrze
Ule żądań dzierżawców, domagających s ę, aby 
właŚCIciele f"bryk odtrącili z umówionej tenuty 
dzierżawuej kwoty za czas strejku, podczaił któ· 
re go nie korzy8tallo z silnie parowycb. Zeara:1i 
uznali jednomyślnie, że :!ądania powyższe są uk
uzasadnione, gdy t właściciele fabryk mimo pod· 
niesienia cen w~gla, n' e powi~k8~ali normy wy· 
nagrodzenia za korzystanie z silnic. Uch~al~ 

Żandarmerya. ,Narodn. choz.' donosi, iż pOWyŻg2ą pOijtanowiollo zakomunikować dder· 
iiczha d; Wlt.yl zandarmeryi, których jest obecnie iawcum sal . fa.brycznych oraz z udziałem i(;h 
trzy: w Petersburgu, KrłBkwie i Warszawie, ma odbj Ć ~pecyalne posiedzenie za tyd:deń. 
być powi~ksloOna do 15 tu, przyczem h~d~ one Sekcya teGhniczna. W dniu 26 stycznia r. 
rozlokowane w główniejszy' h miastach guber· b, o gOGZ_ 8& WIeczorem, odb~d~ie Hili posie 
nialnych Etaty gubernialnych zarządów żandar - dzen;e członków S:lkcyi techu1 cJ.uej (D&ie1ua 31). 
meryi będą powit;kszone. Porządek dzienny zapowiada odczyt inż. A, Eie'- . 

Podwyżka dyskonta. Dyskonto wekslowe mana. ,O najnowszych teorY!l.~h palenia. pod 
w kantorZe łhnku P",ństwa zostało podwyższone kotłami parowemi>i sprawozdame z dzialaluoś ~i 
w sto.unku 8% za trzy miellią~e i 9% n~ termin Sekcyi w r_ 1905; . wybory zllr~ądu Sekcyi na 
dłuższy. r. 1906. 

Z ko:ei. Mo:!t na 7 dej wiorście kolei "Kropla mleka". W nadchodzący 'piątek 
nadwlślańdkiej w bieżl!Icym tygodniu ma być w sah Gj aud H Mlu o godz. 8 ej wieczorem n!\. 
doprowadzony do takiego sta.nu, iż b~d~ mo- posiedzeniu Towarzystwa aygienicznego p. Wa . 
gły przez niego przechodzić pociągi - cław Kohn wygłosi odczyt p. t. " Walka ze śmier-

Mmister komuuikacyi rozesłał okólnik do teluO'ścią niemowl~t". Odczyt będzie iiustrowa-
zarz~dów WiJ1.ystkich dróg żelaznych, aby wzbro· ny wieloma tablicami, modelami, a takie obn.-
niły sprzedaży broszur w pociągach. I zami niknąeemi. Wobec nadzwyczajnej ditual-

Na żądanie miuisteryum komunikacyi, wszy- ności tego tematu, zwłaszcza n ns!", gdzie ty-
8CY ci pracownicy kolejowi, którzy podczas 118iąCC niemowląt umiera corocznie przedwczdnlie, 
strejków przychylni byli do uruchomienia po - jest bardzo p()iąd&De~, aby sah <;łrand.H )lelu 
ciągó", przedstawreui do Najwyżl!J:ej nagrody wypełniła się po brzegI. Na. to poncdteme mn-
z nadmienieniem polotonych z&slng. ' I gą przyjść, prócz ?złonków, tllkie wl:lzystkit} 

ZU7ądy kolejowe zostały zawiadom:oue,! osoby, interesujące 8H~ danym tematem. 
aby przez wydelegowanych ur.\ędników doko- l Nadesłane. Z.arza,d SZkoly rzemiosl: Talmud.To
nnły rewizyi tych k!ls emerytalnych, w których! ra za naszem pośrednlc~wem uP:ltsza Szan. spMobywlI

' podubne rewizye nie zostały je/lzcze dokónane. l tell o łaskawe nadsylame (Brednlll 4.6) używąnej odzieży, 
- Zll:rząd kolei moskiewsko - J'aro8ła"sko- l! obuwia, bielizny etc: lub tez oflllr. pIeniężnych na kllVno 

rzeczonych przedmIOtów dla biednych wJ,Chowllńców 
arcbangielskiej zawiadomił tutejsze koleje, ie, szkol y, którzy w obecnej porze narażeni SI\ na fatalni 
z dniem dzisiejszym odpowiada za terminową l skutki przeziębienia i często pozbawieni możności uczęsz
d03taw~ bagażów i towarów. i czanla do szkoly. Potrzeba ta w obecnym sezonie tem 

jest dotkliwszą, iż ani szkoła, tem mnIej jeszcze rodzic. 
Ostl'leienie. O l n ;eda w aa kursują po całej tych dzieci środków Da jej zaspokojenie nie posiadajlIr 
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żaanfch. Istnieje nlldzieja, iż dobroczynna Lódź nie za- I trze Wielkim na przedstawieniu popularnem o · 
pomni o nieszczęsnej dziatwie tej klasy ludności, której dt'graną z08tanie komedya ~Bogud!lw8ki i jego 

zabezpieczenia porząd ln państwowego, lu b po
myślnego wyniku wojny, za8tosowanie takiego 
środka nadzwyczajnego, jaki nie jest przewidzia
ny w niniejszym dodatku, to głównodowodzący 
bezpośrednio. lu b wsknte lt raportu dowódcy ar · 
mii, wła8ną wład'zą rozkazuje zasto90WaQ ÓW 
~rodek i donosi o tem Monarsze.' 

cierpienia ostatnie_mi czasy znacznIe się wzmogly. I scan/l) wieczorem - zaś w teatrze (V,iJto ria. po-
Morderstwo w szpitalu; Wczoraj na rogu l ",tórzonem b~dzie widowisko sobotnie. 

nli c ŚredDlt'J i WJdzewskiej o gGtiz. 7ł wieczo- I 

rem do przechodzącego szewca Antoniego Łuka- I 
szewskiego dano strzały z rewolweru. ~edna II 

z kul uwięzła w boku, druga w g}owle. PIerw· 
nej pomocy udzielił lekarz Pt'gotowia, który l 
odwiózł Łukaszewskiego do S7 p:tala Poznańskich 
w grt źnym stanie zdrowia. 

Chory zóstał ulokowany." 6 sali na pier
WBzem piętrze. Stan zdrowia jego był beznadziej
ny . D:& ~ ś rano około godz. 10 do szpitala przy - ! 
8210 6 ludzi, z których trzech pO.l:08taln na dole, , 
a reszta we8zła na 8hlE2, gdzie oprócz Łnkal'lzaw
IIkiego znajdowało si~ tr~ech cborych, którzy spa
li, posługacz Z2Ś był na sali XR 7. Korzystając 
z nieobecności ełnżby, zadali kindżałem cios 
w prawy bok Łnkaszew~kiemu, pouem wyszli. 
Gdy całe to zajście spostrzeżono, Ł'lkaszewski 
jnż nie żył. 

Jak lekarze stwierdzili, pchniEicie było tak 
silne, że przeciętą została główna arterya, wsku
tek czego nast~pił krwotok. 

Wypadek ten wywarł silne wrażenie w mie
ście. 

.Alarm. Wczoraj, o godt. 7 min. 45 wiec.zorem 
l i II oddztaly straży ogniowej o ~hotnlczej zostaly za.a
larmowane na ul. BeJiledykta do domu pod nr. 36, gdzie 
przybyła straż ognia nie znalazła, a tylko wskutek Wlt.
dli wego urządzenia komina było pełno dymu nil korytlt.
rz ach i w mieszkaniach, co zaniepokoiło mieszkańców. 

Ogólne oałabienia. W ciągu dnil\ wczorl\jsze
go nasteplljące osoby ulegly ogólnemu osłabieniu: na ul. 
Targowej nr. 62 Edward Kalko, lat 35; ~a ul. Mi)sza 
nr. 3 ł.lżbieta Kater; lat 31; na ul. Łąkowej nr. 5 J oze 
fa Pawełczak, lat 32; nIL ul. Staro-Zarzewskiej nr. 17 
Pawel Bednarek, lat 46 i Ul!. Starem Mieście róg Ale
ksandrYJskiej J osek Sieradzki, lat 40 W d wszystKich 
tych wypadkach lekarze Pogotowill udzielili dorlt.źnej 
pomocy. 

Stan bezprzytomny. Na ul. Piotrkowskiej nr. 
90 w labryce ::3teigerta, robotnik tejże fabryki, Piotr 
Wiecha, lat 62, nagle utracił przytomność. Przyb~ly leo 
karz Pogotowia, mimo przedSięwziętych energicznych 
środków, przytemnoścl nie zdolał mu przywrócić I w ta· 
kim stanie oE!wiózl go do mieszkania, położonego przy 
ul. Nawrot. 

-:"-:-:-

SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 

Teatr. WC1.Oraj wieczorem w teatrze Wid
k~m wznowiono dawno niegrany dramat H .. upt
mana <Dzwon zatopiony', Cndna ta baśń drA" 
mlltyc'ma, w pięknym przekładzie Jana Kaspro
Wicza, wypełmła wido"ni~ teatralną po bneg i . 

W rdi H .nryka, odl~wacza dzwonów, wy-
8tąpił po .... raz pierwszy p. Rychłowski i odegrał 
ją. z młodzifńczym zapałem, ale młody ten aktor 
nie powinien zbyt wcześnie rwać się do ról wiel
kiego reper~uaru, zanim nie nauczy się g\l8pod~ 
rO 'l'q, ć głosem i nic ,nabierze rutyny. Henryk 
w jrgo IDterpretaeyi. był zupelnie chybiony. 

W roh .Magdy, żuny mIstrza H . .mryka. wy
stąpiła z powodzeniem po raz pierwszy na na
szej 8~enie p-na Lena Winiewska. Rasałką była 
p. Olszewska, któr,ej gra pozlstawiała wiele do 
życIenia, pomimo czy~tej I jasnej dykcyi. 

Z dawnej obsady, o której p18aliśny jni 
niej ednokrotnie, jak zaWSie , wyborną gr~ wyróż. 
nill si~: pani Bartoszewsku (Jaga), pp. H:Ożań!łki 

• ( Wod!llk), Orłiński (KQzodóJ), Buto8zewski ({Ja
I'.tor). 

Rachliwa i energiczna dyrekcya o8szeg) 
teatru, korzystając ze z"iljk.Bzooego zaintereso
wania SH~ przez publiczność łódzką sceną pol 
ską w Ł ldzi, nhżyła na tydzień bieżący bard tO 

nruzmaICoay repertuar. Po wczorajszem więc przed · 
staWieniU w teatrze Wielkim ,Dzwonu zatopio 
De~U:ł G. H,łUptmana, w czwartek w teatrze 
, Vietoria> po cenach zniżonych odegraną zosta
nie tak gorąco przyjęta przez publiczno ść kome 
dya W. R!lpackiego ~B 'gu!lławllki i jego scena>. 

W sobot~ zaś, dnia 27 8tycznia, w teatrze 
c VICtoria» wystawiony zostanie po raz pierwszy 
obraz dramatyczny w jednej odsłonie, oryginal
nie napisany puez L1cyana Rydla, p t.: ,Matka>; 
nalitEipnie wystawionym bEidzJe po raz niarwszy 
w Królest~~e Polskiem akt pierwszy ,Wesela>, 
wspanla~eJ l pełnej głębokicb myśli sztUki Wy" 
spiańskiego, zakończy zai dMy gdć>. komedya 
w 1 akcie Courteliue'a, tłomaczona z ft'ancuBkie· 
go przez Z\ifH~ W ójcioką. 

W niedziel~ po południu o godz. 31/. vr tea· 

_ .- :--

o F I ARY. ----------------------------------------
W "Prawitielstwiennym Wielltnikn" zamiesz-

Na kuchnię dla 1'obotnik6w niciami tV Widzewie. czono kf munikat nast~pująey: "W ciągu grudoia 
Zebrane przez H. J. od następujących csób: Edmun- roku ubiegłer;o w P.etersburgn I innych miejsco-

dowa Brinkenhoff 3 rb., Stefan owa Przedpelska 3 rb., wu8eia0h Państwa aresztowano głównych działa-
Klokocka ;) rb., Kazimierzow!I Tymtenlecka 2 rb., H. J. czów rewolucyjnycb; w czasie re.,i~yi " ich lo-
3 rb., Edmund Brinkenhoff 7 rb. kalach znaleziono znaczną il<~ść b 1mb i broni, 

Na 1'odzinę zabitego Bezingem. a mianowicie: w Petersburgn 21 grudnia w je· 
L. Cz. 50 kop. Fra.nciszka WoźnIak 1 rb., A. C!lar- duem z mieszkań znaleziono 6 fantów prochu, 

kowskl 50 kop, Wojciech CZl\Tkowskl 50 kop., Tomasz 29 paczek piroksyliny, 16 paczek dynamitu, 
Kawczyliski 20 kop. , Wladyshw Stodulny 20 k., bez- wagi 8 kilogramów, i metalową powłokę do 
imiennie 10 lr., Helena Kaczmarek 50 kop., Maryanna bomb. Daia ' 22 grudnia w czasie trzech rewizyi 
Urbauiak 50 kop., FrAnCiszka Urbaull\k 50 k., Pa.wel znaleziono blankiety pa81lportowe. odciski i pieUrbaniak 50 kop., Tomasz Urbaniak 20 kop., WOlcle.ch 
Piotrowski 20 k., Jan Ciepłucha 20 k., Maryanna PaJer I częci i inne materyały do podrabiania fał8zy-
15 kop. - ,Ro.botnicy i robotnic,e z fa~ri'k R. BiedermIL' i wych paszportów, rewolwery, rozmaite materya-
na i l'oznansklego (przędzalnia I tkaIma) 6 rb. 95 kop. I ły do wyrobu przedmiotów wybuchają.cych, fJr-

Na sklep dla F. Salskiego. I maIny warsztat do wyroba bomb z 11 powłoka-
Franciszek Woźnin.k 1 rb., A. Czarkowski 50 kop., J mi, wielk~ ilość dynamitu, rewolwery, białą 

Pawel Urbaulak 1 rb. broń, drugi warsztat do przygotowywania bomb 
ze 110 powłokami i z tylni fantami ielastwa. do 

Z WARSZAWY. 
* Kary i aresztowania. 
,Wars7_ Dniewnih donosi, ie od dnia 25 

grudnia d& 20 stycznia, z rozporządzenia <,ber
poliomajstra, za naruslenie obowiązujących po· 
stanowień czasowego generał·gubernatora m. 
Warszawy i gubernii wargzawilkiej, mianowicie: 
za niewJ p: łaienie instrukcyi dla stróżów domo
wy(h i IHróió" [j{'eoycb aresztowano 22 osoby, 
uka.rano 110, za zdzieranie ogłosleń aresztowa
no 14, za posiadanie broni bez pozwolenia are
~ztowaDO 18, ukarano l, za Doszenie przy so· 
bie noiy bez pottzeby aresztowauo 18, za no· 
8zenie laski żelaznej aresztowano 1, Z& uiepo · 
Iliadanic dokumentów stwierdza.i~cych tożsamość 
o8oby aresztowano 3, ukarano 50, za niezawia· 
domienie poliCJi o przybyłych do Warszawy 
osobach aresztowano 2 ukarano 6 :ta wywie-
8zenie listy lokatorów tylko w po'l:!kim języku 
ukarano 2, za niezawiado.mienie vo1icyi o waż· 
nem zdarzeniu aresztowano 1. Nadto, za naru
szenie obowiązujących postauowleń generał gu
bernatora warszawskiego od dlli, 1 grudnia do 
5 8tycmia: za niewypełnienie instrukcyi dla 
dla stróżów domowych i stróżów nocnych He· 
sztowano 34 o8oby, ukarano l, za ud.ział w ma· 
nd estacyach i Zl braniach niedozwolonych :ue" 
sztćlwano 3!. za ntJs~enie noży arcsdowano 11 
i za niezawiadomienie policyi o zebr.llliach nie
dOlwolonych nkarano 2 osoby. Ogółem aresztc
wano 15S i ukarano 172 osoby, 

* Kanknrs. 
Kurator warszawskiego okręgn naukowego 

przedHta wił ministerynm oświaty postanowien~e 
rady uniwersyte, kie] w Warszawie w spraWIe 
ogłoszenia konkursu na stanowlśko: a) prof~sora 
etatowego języka polskiego i historyi hteratury 
polskiej i b) etatl)wego lektora jQ~Y ka polskie· 
go i literatury. W odpowiedzi Da to mini8teryum 
zhk :l munikow&ł.:J kuratorowi, ie wobec przewi
dZIl!Dego w najbliższej przyszłości przekształce
Lin uDłwersytetów,ogloszenie konkursu na obję
cie katedr literatury i języka polskie~o uważane 
jest na ra.zie za przed wcze8ne. 

-<:Q:>-

Wyjaśnienie. 

l nabijania bomb, 55 kr~gów lontu oraz rewolwe
I ry. Dnia 28-g) grudnia zabrano przy rewizyi 

I kilka fnntów materyi wybuchowy(;h, wielka ilość 
nabojów i lont. DJia 6-go stycznia zaora'lO a 
bomb. w tej liczbie trzy zupełnie gotO'lf ~ , lecz 
bez kapiszonów, 7 paczek dynamitu i zwitek 
lontu. Dnia 8 gą stycznia pl'"Zej~to m:uzyoę pie· 
kielną. wysłaną pod adresem jeduego z ko :nisa· 
rzy policyi 8tołec~nej. Dnia 12 go styc7.nia pod ~ 
czas rewizyi, dokonanej we w:lpólnem ID ieHka. 
niu studentów uniwersytetu petersburskiego, zna. 
leziono trzy przyrządy wybuchowe z kapiszona. 
mi, broń palną i siecz:::łł, oraz znacZn~ ilośó na
bojów karabinowycb i rewolwerowych. Prócz; 
tego podczas różnych rewizyi znaleziono znaczn~ 
lic7.btj broni palnej i białej. 

W Moskwie 16 go grndnia znaleziono labo
ratorynm do przyrządzania przedmiotó" wybu
chaj~cycb. Podczas tłumienia w mieście zbroj
nego powstania, zabrano ze szkoły Fidlera 12 
bomb i wielką ilość broni i nabojów, od jedne
go zaś z aresztowanych na ulicy - trzy bomby. 
W fabl'yce Proehorowskiej zabrano ogromn, 
iloŚĆ rozmaitej broni, w tej liczbie tr l.y r~czne 
kartaczo~nice angielskie, materyały do pnygo
towyw8Dla przyr.ządó~ ~ybucbowych i cztery 
bomby. yv cz~sle z~JE2cIa p~zez w~jska stacyi 
towaroweJ koleI moskIewsko rIazańskIej zabrano 
100,000 nabojów. 

W. dalszym ci~gn ogłoszono wyliczenie 
przedmIotów wybuch<lwycb, znalezionych w Ni
ższym ·Nowgorodzie, w gub. penzeńllkiej w Ro
stowie nad Donem, Ekatcrynosławin, Od~l'Iie Mi
kołajewie, Kijowie, Mobylowie, Dź;vińsku, Wil 
nie, Warszawie i w Jł.ydzf'. 

OSTATNIE WIEŚCI. 
N i e d z i e l a w B e r li n i e. 

Jock j uż doniosły telegramy, niedziela ubie
gła, wbre~, ~rzewidywa~iom, nie zaznaczyła siEi 
żadnem za]s<!Jem. W dnIU ty m socy81iś~i ber1iń -
8Cy urządzili 31 wieców w mieście i 62 na przed
mieści~ch. Wszędzie obradowano nad sprawą gło" 
8~WanIa powszechn~go wyborczego do sejmu prus. 
kIego: N a wszystkIch Wiecach uch wa lono jedno . 
brzmIące rezolucye, wyrażające potępie lJ ie (be . 
cnego 8yst~mu reprezentacyjnego pruBkieg,>, jako 
też nZDanle dla ruchu socyalno.rewolu::yjoego 
w Rosyi. Wszystkie lokale, w których urz'ldzono 

Adv-. prz.Y 8. Jan Zdzienicki ogłosil w Xg 1 wiece były przepełnione, na ulicach jednak spo-
,D/liennika lubelskiego' następujące wyjaśnienie: kój nigdzie nie został zakłócony. Około połud-

.. NIedokładne wersye, 'jakie w mieścte na - nia wszyscy uczestnicy wieców socyalistycznych 
szem od kilko dni kursuią w sprawie ś p. Jana rozeszli siEi \V spokoju do domów. Władze admi
Markowskiego, rozatrzelanfg) w doi u 16 b. m, nistracyjne berliń~kje poczyniły na ten dzień 
nakazują mi, jako niedoszłemu jego obrońcy, wieJkie przygotowania. Cala służba policyjna by" 
w imię prawdy, oświ~dczyć, co n2sŁQpoje: la na noga"h, w koszarach wojsko było w po-

l) Jan Markow8ki został skazany nie prLez gotowiu ŻJJnierzom rozdano ostre ładunki. PJ
sąd polowy, wojenny, lub cywilny, lecz wlasną dwórze na zamku król~.,skim zam.ieniło 8ię w 0-

władzą miejscowego generał-gubernatora. bóz wojskowy .. U~ta':'lOn.o tam pIechotE}, ja~dę 
2) Postanowienie, skazujące Markowskiego i artyleryę. Puma nIedZIelne ber1iń9kie, dono

na śm l eł Ć, zapadło w dniu 12 b. m. na zasadzie 8Z~C o ty.c~ przygotowaniach, które okazały się 
punktu 12 "Przepisów dla mIejscowości, w któ- naj~Upeł~IeJ ~byteczne, zaznaczają, że były one 
rych ogłoszony został stan wojenny". (Dodatek kO~leczDl.e potrz8~ne, ~by powstr~ymać zast!)1' 
do art. 23 Z'lioru praw, tom II) . , l DaJrozm~utsl!ch nlcp~DlóW, którzy, korzystając 

3) Powyżej wskazany punkt 12 brzmi: "Je- z napręzone] sytaacyl, dopuszczają się wykro. 
żeli 'IV miejscowości, w której ogło8zono stan czeń, nIeraz nawet rozbojó" i grabieży. 
wOjenny, uzn.nem b~dzie za konieczne, celem --_ 
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Język polski na poczcie. 
Z powodu nie przyjęcia na poczcie w Kielcach 

p r7.ekazu pieniętnego, adrelowanego po polSKU do 
Warszawy, wysyłający ów przekaz p. Maryao 
Grzegortewski, adwokat przysęgły, wniósl sa· 
żalenie do właściwej władzy i, jak don os i (Gaz. 
kieł.>, otrzJmał odpowiedź następująrą: 

• Mini:. teryum spraw wewnętrznych, na 1zel
nik. warszawskiego pocztowo-telegn fi czDego okrę
gu , 8 grudnia 1905 r . N~ 35183. Warszawa. 

NacztLuk warszaw skit gn pocztOw.o· telegra-. 
t\ cznego okn.gu, zwracając blankiet przekazu 
z 15-kopiejkową marką pocztową, zawiadamia 
mieszkańca m. Kielc, p. Mllryana Grzegonew
skifgo, że na mocy rozpurządZfll a głównego za ' 
n~du poczty i telegrafu dozwolone jelit przyj
Ulowanie w biarach pooztowych warszawskiego 
okręgu i wysyłanie w obręllie Królestwa Pol
skiego k urespondenayi pele10nej, piemężnej, prze· 
kazowej i przesyłkowej !Pl adrellami w polskim 
języku O powyżsZim rozporządzeniu zawiadomi
łem jednocześnie instytucye okręgu." 

Z gospody pończoszników. 

W ubiegłą niedzielf}, o god'l. 4 po południu, 
na ,ospod7.ie czeladników pończoszniczyoh przy 
ul. WUlzewskiej nr. 26, odbyło si~ ogólne zebra· 
nie pod przewodnictwem stars:zego czeladmka, p. 
Karula Cyera, w obecnośei staruego majstra, p. 
Francj8~ka Jankowskiego, pod3tarilzego majstra, 
p. KarOla Wudke, podstarszego czeladOlka, p. Jó
zefa Scholenberga i 49 członków. 

Pu sprawdzeniu Ksiąg kasowych i rachun· 
ków, która komisya rewizyjna. znalazła w po· 
rządku. przeczJ tano sprawozdanie kasowe za 
ruk 1905. 

Podtug tego sprawozdania, dnia 1 stycznia 1905 roku 
znajdowa ło się w kasie gotówka, 265 rb. 24 kop., w cią
gu roku wpl!nęlo do kas! 335 rb. 24, kop., z których 
"lfydat lwwllno 76 rb. 77 kop., Zł!otem dnia 1 stycznia. 1906 
roku bl10 IV kasie bl3 rb . 71 kop.; z sumy tej ulokowa
no w arujCiej kasie pozyczkowo-oszczędnościowej 100 rb., 
w TowHzystwie wzajemnego kredytu przemysłowców 
iódzklch 4.00 rb. i 23 rb. 71 kop. znajduje się u starsze
go czelad!Jika na bieżące potrzeby. Zl\ tak pomyślny st~n 
kasy gdyż ta przed. 5 lu laty, rozporządzala zaledWIe 
o-iu 'rb, zebrani wyrazili podziękowanie zarządowi. 
\ '; Z duwodu, jakI posi"daJą czeladmcy, zebra
ni dOWlł"dzleli Slf~, że do. 15 . lillca 1832 r. bur
mistrz m. Łodzi zezwolił ua zall)żeoie gospody 
czeladmków pończoszniczych. D Jwód ten jest 
wypisany w j~zyku niemieckim przyczem wy· 
mieni(,no w nim, aby gOIi!}oda mieśCiła się przy 

e 

KONKURS 
IMIENIA BOLESŁAWA PRUSA. 

:W 12. Godlo: "Nic bez niej". 

Po skoszonych rżyskach już od godziny Mi
chal Pocięgiel, chłop ros1y, w dlugiej czarnej su
kmanie. w stożkowatym kapeluszu, z przystrzyż 0-
nemi wąsami, nieogolon~ brodą, o szarych, ma
łych, bystryr'h oczach, oprowadzal szczupłego, u
branego IV ~iwy kubrak sąsiada, który co chwila 
przystawał, poprawiając długie juchtowe cholewy 
li grubych, niezdarnych, zaopatrzonych w ciężkie 
podkówld butów. 

- Ten kawalek ziemi, sąsiedzie Wojciechu
mówił :Michał-kupiłem od Bolka Sworznia. Chlap 
'był na schwał tęgi i robotny, ale mial babę, Bo
że, ulituj się, sekutnicę; spokoju mu nie dawala, 
po jarmarkach lubila się włóczyli, nie pilnowała 
gospodarki, topniejącej powoli. Dobytek wyzdy
chaJ, przychówku nie było, jeden, drugi podpis 
dany żydowi na papierze z orzeU,iem dwugłowym 
i w~zys1iko się skończyło, pewnie z dziesięć ra
ków temu, bo wtedy najstarszego syna słałem do 
szkól w Piotrkowie~ 

Fortuna moja wówczas była niewielka, wy
plata dużym stała się dla mnie ciężarEm, a je
dnak zaplacilem za ten kawalek, nie całe pól 
włóki, 12,000 zlotych. Dwanaście tysięcy, słyszy
cie, jest akt, zapłaciłem, bo stawa! do licytacyi 
kolonjsta o ryżym łbie, dużym, okrągłym pod-

ROZWÓJ. - Środa, dnia 24 styc7uia lPI. 6 r. 

Nowym Rynku w domu Stola i że za portądek. , 
w nieJ odpowiada starszy czeladnik. 

Po przeczytaniu tego dokumentu podoi e lio· 
uo sprawę, czy przypadające w roku przyszłym 
75 lecie istnienia gospody obchodzić uroczyście. 
Po dyskusyi, uchwalono ol;chód jubileuszowy, 
którego program ma opracować komisya. 

Wobec tego, że stan gotówki jest dość du
ży, postanowiono wsparcia na pogrzeby człon
ków powiększyć z . 13 l'la 20 rub·. Udzielanie 
wsparć chorym wywołało pomiędzy członkami 
ożywion~ dyskusyę, która dała wynik uast~pu 
jący, że każdy l.l7łonek, jeżeli nie zalega trzech 
składek, ma prawo do wsparcia w razie choro · 
by; meldnj~cy o chorobie w poniedziałek wie
czorem, otrzymają wsparcia za caly tydzień, 
w czwart-ek zaś wieczorem - za pól tygodnia. 
Wysokość wsparcja określono: w ciągu p'erw
szych 3 miesięcy -po 2 rub. tygodniowo, przez 
następne 3 mIesiące po l Tub. 50 kop. tygodnio
wo, w dalszym zaś· ci,!gu po 2 rub. miesięcznie. 
Członek zgromadzenia, który zostanie powołany 
na Illnżbę wojskową jako rekrut lub rezerwista, 
ma prawo żądać zwrotu złożonych składek, . lecz 
w stol'lunku tylko 25%. 

Da komisyi rewizyjnej wybrano pp. Anto
niego Kołodzieiskiego, Stanisława Grzybowskie
go, Wllhelml\ Heindricbs, Piotra Bnrgrafa. Teo· 
dora Bema, Juliusza Hundta, Adolfa Fettera , 
Karola Millera, Wojciecha Janika i J~zefa. Fal· 
bińskiego. 

Prasa ·0 wyborach. 
-8-

Czytamy w "Gazecie Polskiej": 
Warsuwsk.a socyał demokracya wydała 0-

dezw~ przeciw wyborom do Damy państwowej. 
Odezwa, ta jest stekiem obelg i klamstw. 

Kłamstwa zre8zt~ zestawiono tu w takiej iloś ~i 
i tak jawne a bezczelne, Ż'3 dodanie do nich ja
skrawY('h obelg było wprost konitCznem; tak 
właśnie w złej ~8rkuchni, gdzie trują ludzi, o
szust kucharz oblewa ostrym sosem i obsypuje 
papryką zepsutą i śmierd.zącą, pieczeń, której 
bez tego niktby nie przełknął. Tak też warszaw
scy s06y&1 demokraci Uplit 'zy li swoją odezwę sze
r"giem zniewag, obelg, pogróżek, żeby oszołomio
ny meml elytelnik nie mógł wcale zebrać myśli 
i zory"ntować siti, jak go tu chcą okłamać i o 
8zukać . 

Odgarn'ijmy jednak ten 80S i przyjrzyjmy !l'Et 
samej potrawie. 

\
. bródku, grubym nosie, wysuuiętych wargach i chy

trych oczach. On mnie podbił; nie mogłem dopu
ścić, aby obok mego zagonu, obok mojej skiby 
siedział niemiec. 

Ziemia nasza mat' rodzona, umitowana z du-
szy. Kiedy przyjdzie przewalali ją obcy swym plu

I giem, to jej tak przykro, jak dziecku, którenl1~ 
! matkę pai'ierby krzywdzą. Nie dałem ziemi pruc 
i niemcowi, nie dalem mu deptać jej drewnianemi 

l pantOflami, ani w psy orać. Ciężlco mi bylo, to 
i prawda, bo najstarszego clltDpaka odwiozłem do 

szkoly i trzeba bylo za niego placić. Zaciągnąlem 
dlugi, ale nie IV bankach, ani u żyda jeno u kre
wnych i powinowatych. Wiedzieli, że nie stracą, 
gdyż miałew s woj ej ziemi dość, a ręce i nogi od 
pracy mi puchly. Dopóki widno, oralem' w polu, 
a gdy ściemnialo, przy latarCIJ mlócilem i wia
lem w gumnie. 

Ledwie wyplacilem się '/, jednego kawałka 
ziemi, a tu mów drugi kolo mej miedzy aż się 
do mnie uśmiecha. Mial ten szmat naby~ jaldś 
handlarz ryb , który latem i zimą chodził w szu
bie i dlugich futrzanych butacli. Przykro mi się 
zrobilo. 

- Ten pas ziemi - myślę - tak, jakby 
siostrzyca moja, a ten nowonabywca, tu ni.by 
slwagier; dyabli mi po takim szwagrze , co tra
n8nt zieje. 

~plunąl, garścią gr udkę ziemi podniósł, roz
tar l IV ręku i rzeki do sąsiada, pokazujac: 

- Jak maslo, jak maslo! ' 
WojCiech zbliżyl wzrok ku dtonij patrzył 

w garść chlopa pilnie, a w duszy mu coś sze
ptalo: 

- Lepsze ci to, niż maslo, niż miód, niż u
lep, bo z tego można wieć i miód i maslo i ulep. 
Ziemia, jak zloto, nie sapy to, nie piaski, tylko 
gleba psze.niczna, lutjlcpsza. Gdyby tak .Michat 

1ł 18 

Odezwa s()cyal-demokracyi p()wiada, że my, 
którzy będziemy · wybierali poslów do Damy pań
stwowej, (okradamy> robotnika polskiego z praw, 
.zagra1>iamy" owoce walki i rewolucyi. 

Jest to pierwsze bezczelne kłamstwo. 
Rzecz bowiem ma się prost pr:teaiwnie . 0-' 

kraść kogoś można tylko z tego, co ma. Otóż 
rewolucya i walka nie dały robotnikowi żadnych 
innych praw nad te, jakie posiadł on 7. mocy 
oatatmej ustawy wyborczej. Może on wybierać 
i być wybieranym do izby prawodawczej , jako 
posiadacz mieszkania na ",ła'Jne imię. Może ou 
też wybierać i być wybieranym jako praco.nik 
f",bryki, w której pracuje 50 robotników. I my 
właśnie chcemy, żeGy robotnik z tych praw swo
ich slwrzYlItał. A iłocyal demokracya cbce go z nich 
ograbić. R> jdli róbotnik pod naciskiem gróih 
i ollelg nie zodokumentuje swo,icb praw W) bor
czyrh w odpowiedniej kOk!lillyi, to je utraci, etyli 
że za lprawą właśnie socyal demokracyi utraci 
tl) jedyne prawo, jak:e zdobył i z którego jedy
nie mógł być okrlid~iony i ograbiony. 

Nie dość na tem. Jc śi my obcemy iM do 
Dumy i jeślt chcemy. żelly robotnik poszedł z na
mi, to po el? A no nie pu co innego, jak po to, 
żeby te czczupłe dotJchc~lIs prawa wyborcze roz· 
lIZerzyć, żeby swobody obywatelskie ugruntować. 
I ktolly stawiał przeszkody wybor:jm, okradałby 
robotmka nietylko z tych praw, które mu sIę 
już należą, ale i z tycb, które powinny być zdo 
byto, a które nie mog~ być zdobyte inaczej, jak 
tylko przez wyrażoną w zgromadzeniU prawo
dawczem wolę społeczeństwa. Socyal-demokracya 
wprawdzie gotowa powiedzieć, że me wieuy 
w prawa, zdobywane na tej drod:te i że prawa, 
ludu mogą być zdobywane tylko pnez strejki 
albo z bronią w ręku. Ale to Ilyłoby nowe bez~ 
czelne i zarazem prowokacyjne kłamstwo, obli
C20ne na krzywdę ludu. Przez strejki, jak to jut 
mial odwag~ wyznać Daszyński, zdobywa się 
tylko nędzę i wycieńczenie; a co się zdobywa 
(Z bronią w ręku:., tego doświadczyl1 na Bobie 
niedawno robutDlcy w Moskwie. G 1yby robDtni
cy naprawdę II i e c h c i e l i powszechnego i 
równego prawa gbsowania, powinni o oie wal
czyć strejkamI albo z bronią w ręku; wtedy z pe
wnością go nie dostaną. Ale j(Śli je chcą dostać, 
powinni zrozumieć, że jest jednak do t ego dro
ga, lecz ta prowadzi - pr:tez D.1mę. I oto ci, co 
robotnika z tej jedynej drogi SPEidŁ8Ją grcź\)aml 
i obelgami, a przez to chcą go obedrzeć z tego, 
co już ma i z tego co nabywać jeszcze może\ tę 
swoj~ zbrodnię cheieliby zrzucić na barki innych. 
Robotnik polsk.i jest una.dto rozwinięty, teby 

chcial ją sprzedać, gdyby... Nie trza się jednak 
z tern wyrywali, bo wtedy, ehoćby i sprzedal, to 
zedrze. 

:Michał, widząc, że Wojciech przygiątla " ił: 
dość długo, rzekł uradowany: 

- Udara się? 
- Ziemia, jak ziemia - odparl, skrzywi,\'-

szy usta, Woj ciech. - Wezoraj deszczyk kropil , 
to nabrala wilgoci. 

- Wam się chyba śnilo, że wczoraj deszez 
kropil. Od dwóch tygodni ani kropla nie spadła ... 

- Patrzy się, że to od waszego potu zwi 1-
gotniala ... 

Michal w tej uwadze nie odgadt ironii i s zeM 
dalej, przypatrując się każdej piędzi umiłowanego 
gruntu. 

- Po co on mnie po polach wodzi? - kal
kuluje Wojciech. - Oddawna nie był taki szcze
ry ze mną. Czyżby i na mOj, ziemię mial chę ć~ 
Sprzedać mu, czy nie sprzedac! Pieniążl\i dobre , 
ale ziemia lepsza ... o, lepsza! 

Złodziej zabierze pieniądze, ale ziemi -- nie, 
pieniądze rozejdą się, a.z rol~ zawdy. trudniej ... 
Grymaśne to, bo grymasne, Jak koblet~ pła
czesz - wesoła, śmiejesz się - zla. Niewiado
mo, jak z nią poeząć, ale gdy SIę jej uobrzli do
godzi, to obwinąć ją można naokoło palca. 

Pójdzie deszcz Ila taką ziemię, to wszystko 
.' wymoknie, stOlIce - wszystko spali. A dziwnR 

rzecz: gdy jest trochę deszczu i trochę stOlica, to 
rodzi ona, aż się stoma gnie pod klosami ... 

Michał, zadumany, stąpa powoli, IJi'zystaje, 
patrzy przed siebie, znów przJstaje l drapie się 
po łb i e. 

(d. c. n.). 
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nie Hozumisl, jakie w tem tkwi klamslwo i 0-

uustwo. 

lOZWOJ. Ś"oda, dnia 24 8:"yeznia 1906 r. 5 

ohanicznem odsonięciu przeciwników drog!ł wpIy
wów postronnych, wybrańcy np. jakiegoś stron-

Dalej mówi odezwa socyał·demokracyi, co 
następuje: 

nGdyby polska burżuazya oświadczyła wręcz 
rządowi, że, dopóki trwać będzie 8tan wojenny, 
nikt w Polsce do wyborów nie pnystąpi, rząd 
m n 8 i a ł b Y stan wojenny odwołać u • 

) nictwa ZWilrlkll ludu rosyjskiego mogą mieć ta
kl!ii powag~ śród ludnoś(}i, co i np. naczelnicy . 
ziemscy. 

strunę .. To już jest gra bankrutów, którzy sta
wiają na kartę wszyslko, co maj,!, całą resztkę 
swojego wplywu. Uda się, albo się nie uda. 
My ~e swej strony nie tWIerdziliśmy nigdy i nie 
twierdzimy bynajmniej, ie obecna u ltawa W:J
borcza jest dORkonałą Moie ona być zmienio· 
na i będzie Musi się ona zmienić z Ctasem 
w ustawę, opartą na głosowaniu powszechnem. 
L~cz to nie upoważnia bynajmniej nikogo do 
rzucania ludowi w twarz obelgi, że jeśli zechct', 
jak powinien, 8korzysh.~ z praw, jakie już po· I 
siadł, zamieni się w «dusiciela ludu). JAkiego l 

ludn? Jaki jeszcze lud je8t--poza ludem? Ale 11 

robotnik cdr.tuci tę olrelg~ z powrotem jej auto
rom, bo ci naprawdę zasłużyli na nią, bo ci byli 

I oto jest nowe świadome kłamstwo_ 
. Dlal.'zego rząd musiałby odwołać stan wo

jenoy, gdybyśmy nie stawali do wyborów? Na 
ezem tnę lo stanowcze twierdzenie opiera? Cóż 
to rządowi mOże zależeó na tem, żeby naród 
pobki miał posłów w Dumie? Czy m>że biuro
kracyi tak pilno jest do tego. żeby w Peters
burga z ław poseldkich dzialalność jej w na
uym poddana była swobodnej krJ'tyct? Czy 
może rząd t~skDi do naszego udziału w kon· 
"troli bndżetu, do uaszy<\h zastrzeżeń prze ci w 
prawom wyjątkowym, do rozpatrzenia naszyeh 
p/)trzeb narodowych, z któremi przyjdziemy do 
izby prawodawczej? Czy dlatego wszystkiego 
chce nas koniecznie mieć w Dumie, a gdybyśmy 
powiedzieli , że tam nie pójdziemy, to zrobi 
wszystko, żeby nas ·przejednać i gotów będzie 
nawet znieść stan wojeun,? Tak mówić, jest to 
"prost tumanić lndzi. Rządowi nic na naszym 
udZIale w Dumie nie zależy. Naszego usuni~cia 
8i~ od wyborów nie uważałby wcale za nacisk 
na swoją wolę. O wEzem, są. a mOże nawet 
przeważają w biurokracyi ludzie, ktrny wole-

i chc~ b:J ć nadal dusicielami ludu. . 
Jakiż z tego wszystkiego wniose,? 
Oto ten, że przeciwuicy wyboró" nie mają 

przeciw nim poważny.eh argumentów i dlatego · 
walczą samemi tylko kłamstwami. lm idzie D1e 
o dobro ludu pracującego, lecz o utriyrnanie 
gnarehii. Aby tego celu dopiąć, wszystkl" środo 
k i są im dobre. Więo kłamią i grożą, i lżą. 
Ale zdrowy riJ'ł:8ądek społeczeństwa pozn9.je ii~ 
L1a tem. Zdrowy rozom robotnika. nie da się 
wzitć na te msnewra. 

• Precz z I.łameam! 

Z prasy rosyjskiej. 
liby, żebyśmy do Damy nie poszli, żebyśmy tam - 00-

nic J nikogo lJie krytykowali, o nic s;~ nie upo- Ze wszystkich stron Cesarstwa dochodzą 
miosli, niczego nie mogli żądać. nas wieści, że kampania wyborcza wszędzie j. 

I w tych warunkach rz~d miałby zaraz stan dzie tam bardzo kulawo i że ludność wogóle 
wojenny zoie'ć dlatego, że my nie staniemy do przejawia bardzo mało energii w ~eln urzeczy
wyborów! Mówić w ten sposób możoa tylko do wistuienia IIwego pierw81ego prawa, prawa za
głupców, albo do steruryzowanej pogróżkami pisania się do lIst wyborczych. W Petersburgu 
socyalistycznemi tłuszczy, która się poddllje bez- np., go.zie interes do wyborów winien być naj· 
mJślnie rczkazom menerów. Inteligentny ro· większy, zapi8ano dotychczas (do 18 stycznia 
botnik polski zrozumie, że tu znowu cbcą go włącznie) zaledwie 25,000 wy borców. I 
socjaldemokra.ci oszukać, jak oszukali już tych OlIemu się tatr dzieje? . 
wszystkich. którym (biecywali ze strejków raj Gazety reakoyjne, jaK "Moskowskija Wie. 
na ziemi. a dali nędzę i Jak zapowiadali "na- domustiU twierdzą z naciskiem, że fakt ten ś ..viad- l 

pewno" udział woj ~ka w rewolucYI zaraz potem f;Zy najlepiej o wielkim błędzie, jaki popełnił 
tak krwawo stłumIOnej prl;ez wojsko. rząd, przystając na zwolanie przedstawicielstwa 

Ddej idzie w odezwie nowe kłamstwo, je- narodowego, te świadczy o zżycin się narodu 
8ZCze zuchwal8ze od poprzednich. rosyjskiego z samowładztwem i o przedwczesno-

Powiada ona, że udział naroda p)lskiego śei parlamentaryzmn. Cala prasa liberalua ro 
w Wj borach ma dowodzić, iż przeCIW .. wam ilyjska jest wszakże całkiem przeciwnego zda
(t. j. przeciw robotnikom) złł!!czyła si~ cała buil'- oia. 
~uazya pobka" z rZl\dem. Jest to f.llsz jawny. «Nie mówilic już o iatocie nielogiczuego 
Sj)ołeczeństwo narodowe polskie chce iść do prawa wJborczego, najwi~kllZe ochłodzeole-ey 
Dumy nie jako sojusznik, lecz jako przeciWnik tujemy slowa gazety «Narodnoj0 Cboziajstwo) 
rządu biuokratyc~nego i nieodpowiedzialnego. z dnia 18 stycznia - nastało przedewslystkiem 
Cbce ono tam iść po to, żeby si~ przyczynić do dzięki zawiadomienia rządowemu. w którem tak 
Jaknajprędszej zmIany takich rządów na inDE; jawnie przebija chęe coraz dalszej i dalszej 
chce iśc nie w tym celu, żeby dZlabć "przeciw zwloki. 
wam", lecz żeby bronić praw ~ dobra narodu, Żywioły najbardziej bierne ch~toie machn~ 
a w tfm i praw i dobra robotników polskich; ręką na Damę, nie "ierz~c zupełnie w bliskie 
thee iś~ wre8zcie do zgromadzenia prawodaw- jej urzeczywistnienie, a jednoczeŚllie są gotowe 
czego, bo rozumie, że gdyby tam nie pOlllało wyrzec się możnoś ~i ilkorzystania z wyborów, 
swoich przedstawicieli, to właśnie wszYltkie te jako środka qrganizacyi sił społecznych. 
'prawa i potrlleby, tak naroda całego, jak ro· Najenergiczni.ejsze żywioły opozycyjne, .~. zw. 'I 
botników; byłyby pozostawione zupełnie bez krańcowe, zupełDle usunięte ~ą od kampanII wy
obrony. Kto mówi inaczej, ten chce robotnika borczej przez zarzl!idzenia .adminiiitracyi, która I 
pol8kiego w błąd wprowadz!ć, chce nadużyć je pod sztandarem walki z buntownikami i zbroj
go dobrej wiary, po to, żeby go wpędzić znowu nem powlItaniem sparaliżowała. wszelką dzialal
w odmęt rnchów rewolucyjnych, gdzie czeka na ność polityczną w krajn. StroniłO gazet upstrzo
niego tylko śmierć, głód i je8zcze cięż8~a niż ne są codziennie faktami,· świadczą\!emi o nie
do-tąd. Olewola. zwykłej działalności władzy w tym kierunku. 

:Możnaby wykazać jeszcze cały szereg ir- Nawet przedstawiciele stronnictwa konstytucyjno
nyoh klamstw odezwy socyaldemokratycznej, ale demokratyc2n3go w drodze jakby nadzwyczaj
to jaż byłoby chyba. zbyteczne, bo i to, co przy: nej łaski otrzymali zezwolenie na zebranie Się 
toczyliśmy wyżej, wystarczy do eharakterystykI w Petersburgu, o zebraniu zaś 18 delegatów te· 
ludzi, któny j~ wydali i uczciwości ieh czynu. go stronnictwa w Moskwie za pozwoleniem ge-

Na jedno przecież nie możemy jeszcze nie neral· gubernatora mówią, jako o fakcie wyjąt 
~wró(}ió uwagi. Oto powiada odezwa, że Doma, kowo liberelnym. Korzystanie z prawa o zebra
wybrana na podltawie obecnej usta.wy wybor- niaclt ·w ~elach agitacyjnych dozwolone Jest tyl
czej, będzie zebraniem "przedstawicieli worków ko stroDmctwom: porządkn prawnego i zwil\zko
pieniężnych". wi 30 paidziernika. W o b 3C takiego stanu rZ6-

A przecież może wy bierać i być wybiera.- czy obojętność obywateli jest zrozumiałą. Agi
nym każdy robotnik, który ma mieSZKanie wła· tacya-to. nerw ~szelkich wyborów politycznycb; 
soe .. l\Ioże wybierać każdy robotnik, choćby mie- ł bez walkI partYJnej, bez swobodnego ścierania 
ukał «kątem),· je1etl tylko pracuje w większej Się przekonań politycznych nie może być mowy 
t.l.bryce. Może wybleraó drobny oficyalista, Iltróż, o świadomym stosunku mu do 8Wyl h praw I 
I!klepikarz. Wreszcie - DnŻe wybierać kaidy obowią~k'w. Spędzić z areny wyborczej jakie
włościanin. Więc, podług socyaldemokracyi, to kol wiek bądź stronnictwo polityczne - to zuaczy 
ilą wszystko "worki pienięinł?" Ci robotnicy, pOl bawić wybory wRzelkiej raeyi. Dla stronnictw I 
nemieślnicy, włościanie, drobni oficyaliści, to s~ umiarkowanych i nawet konserwatywnych obec
<dUSiciele ludn:h I to liii mówi w oczy temu ność na wy borach stronnictw lIkrajDych jest 
lodowi l Ale kto tak zuchwale kłamie przed równie w&żna, jak i dla bezpoirednio zailltere 1 
oli czem lnda, ten oczywiście jnż przeojągn~ł lowllnyeh w tem grap pohtycznych. Przy me 

Te wszystkie elementarne prawdy dla ka.ż
dego europejczyka, są ignorowane przez biuro
kruyę z uporem. Nabrawazy nanowo otuchy 
w oSla~nich tygodniach, zawsze i wsz~dzie dba· 
jl!!c~ o obywatelu admInistracya, postanowiła wi
docznie urządzić i zamia~t niego wybory. I go· 
fąCO zabrała się do pracy za p!Jmf)c~ znanych 
środków. 

Dla zdławienia jednych stronnictw represye, 
dochodzące do kompletnych zakazów, dla dru
gich-cyrkularze pochwalające i popierające ich 
d.ziahdnośe. Takle poatanowienia wkładaj~ na 
wszystkie pod względem politycznym taktowne 
orgaOlzacye Jeden wspólnyobowiązek-energicz
nie ż~dać pozostawienia w s z y S t k i m wolności 
agitacyi, wolnośoi dowa i zebrań". 

- Z rewolucyi moskiewskiej p. Menuykow . 
w "Now. Wrem." wyci~ga następujące wnioski: 

"Rząd okazuje się, nie jes' tak wszechmoc· 
ny, jak to się w.ydawało całemu śWIatu. Społe
czeńst!V0 nie jest tak słabe, obcoplemIeńcy nie 
są tak niewinni, narM nie jest tak patryarchaI
ny i pań!ltwo nie jest tak mocne. Trzeba, gwoli 
prawdzie, zasadniczo przeszacować te wartości. 
Jeśli rZl!id lab rewolncya będą liczyły tylko na 
moo siły - to zawiodą się lIrodze. Jest jeRzcze 
trzecia strona-społeczeństwo i tylko w sojuszu 
z niem możliwe Jest zwycięstwo. Dopóki ilpołe
czeństwo energicznie podtrzymało stary niltrój
rząd tryumfował, chociaż nie odpOWiadał wyma· 
gaDlom życia. Gdy społeczeństwo poszło na le
wo-rewolucya miała pow(Jdzenie. Lecz gdy re
wolucya poszła za dalelto-ipołcczeń,two zatrzy· 
mało się, a rewolucya wpadła w niemoc. Neutral
ność społeczeństwa pozwoli rządowi opanować 
aoarchl~, lecz nie pozwoli mu zwalczy" jej osta· 
tecznie. D J społeczeństwa należy ostatnie slowo 
w tej walee. Ono ma prawo powiedzie e to sło
wo i postawić warunki obu stronom. Społeczeń
stwu trzeba nie anarchii i nie despotyzmu, lecz 
dobrej maszyny parlllmentarnej, R'Jsyi trzeba kon
stytucyi, uczci "ej umowy z władz~, której mo
żnaby było broDlĆ jak swego żyCla. Umowa ta 
zostala nam obieca.!lą, czekamy n1l D1~". 

Milość i pruska dyscyplina. 

. N a pólkach .księgarskich [pojawił się pamię
tmk cesarza WIlhelma l, p. t. "Listy, mowy 
i pisma Wilhelma Wielkiego". 

Znanfl jest przelotna miłość pruskiego na · 
stępcy tronu, której przedmiotem byla księżnicz
ka Eliza. R!ł'dziwiłlówna. Listy młodego księcia 
do przYJacIela, generała N atzmera, rzucają na 
romans ten dość ciekawe światło. 

:Miłość księcia Wilhelma do ksieżniczki Eli 
zy liadziwiUówny rozpoczęła się ,i roku 1821. 
~ 110,~odu. o.dwiedzi,n ~Vielkiego Księcia n.Iiko.laja 
I małzonkI Jego, corkl króla Fryderyka Wilhel. 
ma IlI, w berlillskim zamku królewskim wysta
wiono sceniczną przeróbkę utworu Moorego 
"Lalla ~~lckh ': z. muzyką Spontiniego. We 
wschodlll~J teJ bajce występowali wyl;;J.cznie 
czlonkolVle dworu. Książę Wilhelm grał rolę 
szacha D;;achandera, księżna EIiza rolę Peri. 
W czasie llrzygotoWaJl do przedstawienia na
stąpiło pierwsze zbliżenie się młodych. \V opi · 
sie tej uroczysto~ci książę wspomina o księżnicz
ce Elizie, nie mówi jednak jeszcze o uczuciu, 
które nim owłaunęło . Wkrótce jednak cały dwór 
wiedział, że książę Wilhelm zakochal się w cór
ce księcia Antoniego Radziwiłła, której matka 
pochodziła z rodu Hohenzollernów. 

,riele mówiono o ślubie, któremu, jak wia
domo, dworska kamaryla od początku stawiała 
przeszkody ua tej podstawie, ŻO rodzina R3dzi
wiUów nie posiada warunków do zawierania 
związków małżeńskich z członkami domu panu
jącego, Jlie może b?wiem zloźyć dowodu, że 
choćby IV przeslllośCl . \V~adal~ samoistnie pe
wnem terytoryum: - me Jest, Jak brzmiała ter· 
minologia pruskich historyków, "reichsnumittel
bar" . 

Z listów przed kilku tygodniami ogłoszo· 
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nych (lowiadujemy się, że ks. Wilhelm sam, cho- W ruchu rubotniezym rozpoczyna się moment i się na ulicach więcej, niż po In.y osr,hy. W por
ciaż lIiewątpliwie kochał księżniczkę, walczył ·krytyczny.Skrajne partye wzna'Yiają agitscyę, I cia tH.f.owym i bandl.o\vym i w drukn:Ji!Cb pł'l-
sllać z myślą, że ślub prusaka z polką nie jest ale są oznaki, że masy rub()tuików przechylają, cę pr1.erwanl1. Skbpy otwarte. . 
wlaścill'Y. się w ttrontt związków zawodow) cb, dla czysto I Baką) 23 styc;;nia (P) D,.:ień w-czorajszy ' 

"'spomina wprawdzie o tem raz tylko - ale ekoD<micznej walki, polepszenia swojego bytu' minął spokojnie, wbrew niepoko;ą.eympogl1:l-
wyruiuir. i warunków ży·tia fabrycznego i warsLtatowego. I skom o przygotowywanym napadzie tah rów na 

"Wiadomo ]Hmu-zwierza się generałowi - Fabryki i warsztaty w okręgu moskiewskim, któ· ! ormian. . 
że posta uowiłem c.ofnąć się nie z wyższego rOz- . re w grudniu wstrzymały roboty, wznawiają je., TemirClhaDszura «()kręgu degeBtańskiego )2"3: 
kazu. ale z wyższej woli. Zacząłem odpowiednio W koń( u stycznia prawdepodubnie wszystkie styczOla. (P). Aresztowano studeuta instytutu' 
do tego llostanowienia Fostępować. Niebawem pn.edRiębiorstwa będą c.zynne. . . komunikacyi Dahataje~a, którypodhunał lad. 
jednak przekonałem si~, że to tylko komedy~, .. MOlk;\Ja, 23 styc~Dla (P). ZJ~zd prze?sta- I ność wie}ską przeciw rząd()wi. Oozekiwane 8~ 
odgry,,'alla przed ŚWlatem, gdyż serce mOJe w:Cleh szlachty przyjął w kwestyl agra:ne) ~e- dalsze are8Ztow~nill. 
z dnia na dzień biło coraz gwaltowniej. " Smutek l zolucytt, potęp~ąjącą akeyę Banku. włoś~lańskle- Paryż 23 stycznia. (P). Wybór prezeils 8e-
mój llie mógł ujść uwagi otoczenia. Kiedy spo' ga. Czy~noścl. tego Banku, zdamem. zjazdu, sił natu odbędzie się prawdopodt b lie nie wcześniej,. " 
dziewano się przyjazdu Radziwiłłów z Poznania, te~dencYJne, nielegalne, " n8dz~yc~IIJ pow~lne? jak pod koniec lutego. Jako kandydata wymie 
król posłał 1)0 mnie i kazał wybadać. Musiałem 8kler~wanc do sztucz~eg~ ·. obDlżaDl~ cen ZIemi ł niają senatora dożywotniego, b Ilego dyrektora 
wyznat:, otwarcie, że miłość moja wzmogła się i w 7w'~7.ku z zaburze~laml agrarne!l'l. ' banku ftllncuakiego, lłagaaur. 
że mimo wJasnego zamiaru , mimo walki, nie czu KIJÓW 23 8tyc~0l:'. (P) W ml.&st,eczku Cho· Rlym, 23 8tyczn:a (P). R. u Itnicy nitktó-
ję w sobie siły, aby zrzec się jej dobrowolnie. dor~owle w pow. 8wlrslum, w. dOlU ~1 ym 8~y. rycb zakładów przemysłowych i cfi lyahści tram
Król przyrzekł czynić \\'szystko, aby nasz zwią- cZDla chło~c.r żydowscy zburzył! krz!ź, u8t~WI?- wajów n;e stanęli wczoraj do pracy, ,b1 wził!t(} 
zek umożliwić. Możesz -pan sobie wyobrazić, ~y Da. mIeJSCU Jorda,nu Oburzeni .włoścla~le ! udział w wiecu, który miał Ol być siE} w Colisenm 
z jakiemi nadziejami spoglądałem \v przyszłość". ~ robot~ley spl~drowah 29 domów zydo~sklch I z (;owodu roczniey 22 styC7ll 'a. Po wiecu, w kt6-

"Aż nareszcie nastąpiły dui ciężkie. Po szu- I rozbIli szy~y w atu. domach. PogromowI dal- [ rym wzięło udział lulk.a tysi~cy ludzi, przyszło 
kiwania ministeryull1 dworu wykazały, że według tlz.(mu za~obleżono wl6czore~, g~y przyb~ł po· l do ni~znacznvch starć z policYą, ' 
wszelkich umów i \yzgJęd6w prawnych zamierzo- wIato wy lsprawmk, ze strażnIkamI konnyllll . . Po. , BIałogród 23 styoznia. (P) Przerwano ukła
ny związek byłby niżej mego stanu" . 'rego zu' "łaDn także P) dragon~w. ' '. . l dy w sprawie zawarcia traldatu handloweg() 
pełnie 'się Ilie - spodziel\' ułem: my:jJałcm zawsze Rewel 23 styr1.D1a ... ep)· Dt;S przy!lt~plła I \l: AU3tro· Węgram;. Delegatów serbskich odwo-
tylko o lliel)l'zyjell1no:jciach zwi1j.7.kó\V rodzinnych, d" pracy fabryka" Motor" . łan o z Wiednia. 
w którebym wstąpił". . Jarosław" 23 stycz~ia. (P). W fab~y('e Kor- ' Waszyngton 23 iltyclnia. (P) DepJrlament 

. Wydawca i komentator Pamiętnika, b. kie- zl[Jkl~a za strejKI z~o~alono 107 robotDlkó~, Na I stanu zawla~omił Francyę, że Dle b.~dzje uważał 
rownik archiwum l)ruskiego, Berner, zapewnia, stacyI Urocz za strejkI uwolnIOno 60 oficyalIstów I demon3tracyl fi )ty fL'ancuskiej na wodach Wene. 
że słowa te nie odnoszą się do katolickiego wy- kolejowych. zueli za naruszenie doktryny Monroego. 
znania HadziwilIów. N a jakiej podstawie opiera Charków. 23 stycznia. ep). W miejsce za.' Tokio, 23 stycznia (P). Bndżet państ.wowy 
to twierdzenie pru:!ki archiwaryusz - trl1dno się I wieszoDt'g" pisma "Charkowskij liatok." będzie na rok bIeżący przewidu,je wydatkI na 8um~ 
domyśleć. wychodziła nowa gazeta łCbarkowskaja ii'l.ń,. 1 030 milIonów yenów. Z sumy tej pl'Zypada 

Wyznallie bowiem powyższe świadczyłoby Aresztowano przemysłowca górniczego, inżyniera [ 240 m l'onów na wyda.tki zwyczajne. Z deficy. 
raczej, że w sercu zakochanego w Heloizie Abe-\ Rabin.owi?zs, który niósł w c.zasie ~ugrz?bu lfiu I tu, wyn08zącego 790 milionów, 360 mIlionów 
larda tlała jui wówczas iskra, która w pół wie· paźd1.lermkowych sdan~ar zWll~zku mżymerów. '1 pokryte b~dą przez podatek. wojenny oraz sprze-
ku później w dorobkiewiczu, rozszerzającym kO-, Kowel, , 23 Il~y?zula. (P). Sklepy .za?lk nęh dłlŻ zapasów wojskowych, które pozostały nie-
sztem cudzej krzywdy , swoją ziemię i potęgę, bnn~yś01, wywołac. Jednak demonstracYI nIe uda- zużyte podczas wojny, pozostałycb zaś 430 milio. 
buchnęła płomieniem nizkiej, religijnej i narodo- . b Sl~. ~d 15 os60 areszt?wa~ych od~brano re- l nów przez pożyczkę. Skutkiem jednak pewnych 
"' ościowej nienawiści w "kulturkampfie". wolw0"1 ~ sztylety. .W mIeśele spokÓJ. . l kombinacyi finansowych, rzeczywista pożycllka 

Poza tym nowym szczegółem Pamiętnik Kazan, 23 stycznia. (p/,' Wyszedł pl~rwszy I wyniesie ~ylko 200 < mili~oów yenów. , 
Wilhelma Wielkiego, odno:jnie do niedoszłego , numer pl8lna "Ob.nowleDlJe. ~o o~ło&z~nlU pra: ł Al~ecllas, 23 stycznIa (P) W pracach kon
malżeilstwa, nie zawiera uic nowego. Świadczy V{ ~ .z dn., 18 go h8topad~ ?iywl.la Slę dZlałaloU3c i farencyI nadąpiłowielkie ożywienie. Delegat 
on tylko, że młody książę, "mimo pustki w sercu", mle~sc~wello b~Dk.u .wło~cul.ń8kl{g I: ~ank za- .\ marokańąki powrócił dziś z Tangeru. 
uczuwanej w pierwszej chwili po zerwaniu - kupIł ~I),OOO d1.leSJęclD ZIemI za cen~ 3.200,000 I Londyn , 23 styczni2. (P.) Wybrano 262 li-
doś0, szybko umiał pogodzić się z wymaganiami. rubli. beulliw, ił5 ChłODków stronnictwa robotniczego, 
pruskiej dyscypliny. Ryga; 23 8tyc~nia. (P) .Wozorai. wieczorem I 79 oa?yonalistó~ irlandzkich. i 114 union.istów. 

Telegramy 
Petersburskiej Agencyi Telegraficznej. 

Petersburg, 23 ·go stycznia (P). Ministeryum 
skllfbu oi'racowuje-dla wniesienia do Dumy 
państwowej-projekty akcyzy od papieru sto· 
sownie do w2gi i wyrobu, od elektryczności i 
oświetlenia gazowego, oraz projekt pod wyższe
nia akcyzy od tytoniu. W sprawie tt'j ostatmej 
akcyzy ma być zwołany zjazd przedstawicieli, 
prl:emydll tytoniowego. , . I 

Petersburg, 23 stycznia (P). W minis!erJum 
komumkacYl postanowiono wprowadzl~ na. .,,8ZY · I 
stkich koleiałlh s~dy h1norowe uu~dD1ków. 

Petersburg, 23 stycznia. (P). Na mocy roz· ! 
pcrzą.dzeolli uaczelnika miasta ,zaprzestano re· 
wizyi na dworcach kolejowych, oprócz f'lilandz· 
kiego, gdzie będą odbywały się jeszcze przez 
kilka dni 

Petersburg. 23 stycznia (P), Giełda Rała
sznikoli8&a zebrała 6,000 rb. na stołowanie ro
botników pozbawionYl:h zarobku. Robotnikom, 
zwolnionym skutkiem zamknięcia arsenałów, 
admirał Kuźmicz oświadczył, że wkrótce zakła· 
dy te będą ponownie otwarte. Minister komu
nikacyi z powodu nkońc7enia prac zjazdu ~rzed
Btawicieli kIJei żelaznych za\lronlł zebra0l8 or· 
ganizacyjnego urzędników ko.lejowych w sprtl.
wie kasy emerytalnej. RobotDlcy . portu wlady' 
wostockie go, zwolnieni od pracy przed terminem 
~ braku l"t.Iboty, wytoczyli p·.)ce!!. skarbOWI paó
stwa o Sl'm~ półtora mlliooa lubll. 

' Petersburg, 26 go styoznia (P), Otrzymano 
wiadomośtl!, ze w Tomsku, Jarosławiu, Rewlu, 
Kijowie, El.sterynbargu, Samarze. i Kazaniu 
dzień pon;edzhłk.owy lH~.eilzedł 8pok~jnie , 

Moskwa 23 stycznia (P), RubotnlCY, którzy 
w czasie 2aburzeń grudnIOwych tłumnie nciekali 
do wsi, powracają do fabryk ' i warsztatów. 

na U11\)Y Rewt l,klej 08st~pJłO starcIe z ps.tro~ RIO de JaneIro, 23 styczllla. ep) Z me2.bl
lem koza.ckim. W wymianie :ttnałów ranieni danej Jeszcze przyczyny nll8t~pił straszny wy
w tłumie ciężko dwaj ludzit", czterech lżej. Ra.- buch napaocerniku brazylijskim (Aqn , d!ibao~, 
niono również kilku kozaków. Aresztowania w stojącym w porcie tutej~zyllJ. 
mieacie trwają. No('~ aresztowano kilku zabój- Pancernik zatonął. Zginęło pod()bno 300 ma-
ców l)olitycznych z drnżyny bojowej. rynarzy. Uratował sit) tyll{o oficer. 

Faatów, 23 stycznia. (P) . Aresztowano trzech l 
sgitawrow y. powodu rewolucyjnej propagandy. DZIENNE. 

llizawetpol, 23 stycznia. (P). Rozpocz~te Moskwa, 24 stycznia. ep). S~dzilł śledczy 
w E II Ul '" el,polu i w gnbernii zabUrZeD18 ormiań· nie znalazł czynów prztlst~pnych w działaniach 
sko tat~rskie ~ie .ustają. ~róby ~omi8'yi ugodo: aresztowanych oflCyalistów służby miejsaiej. 
w~ch ~Ie ~dal~ Sl~. WrogIe, sobIe .nar~dowośl.ll Moskwa, 24 stycznia. ep). Donoszą z Tnły, 
uCllek'l1ą SIę do gwałt?w. Wiele W~I zDlszczo.no .• że IIzla~bta miejscowa przeznaczyła kapitał 8WO-

Qdesa, 23 stycznia. (P) , TuteJ~zy komlt~t bodny na organizac~ ę straży dla obrony ma,j~t. 
paltyl Hucyall8tyczno-demokratyczaej postan~wlł ków szlacheckich. Podawanie deklaracyi o wnie. 
Ogi.OS1~ odezwę, wzywającą członków party I do sienie do list wyborczych prawie zupełnie u~tało. 
wz~ęCIa udZIału w wyboracb do Dumy państwo· Wobec zabronienia przez niel{tórych biskupów i 
weJ. duchownych wlltępowama d) zwi~zku 30 go paź. 

WyłkowYlZki, 23 . stycznia. (P.) Niezoani dzierniks, komitet centralny tej partyi stara si~ 
spraw"y puop.łuwah około stu słupów telegra- o wyjednanie rozporz~dzenJa, nadającego prawa. 
fiezoycb na szosie od Kalwaryi do W,łkowy- duchownym przyłączenia się do zwi~zku. 
szek, a rówDleż zepsuli telegraf od Wierzbołowa ! Pod przewodnictwem generał'gubernato:a od-
do K"~na.. było się posiedZtn:e komit~tu nie:tienia pomocy 

Wl~lłbsk, 23 stycznia. (P.) W soborze odpra· · poszkodowanym od rozruohow. Zebran.o 243 t y
wiono Załul)ne nabóżeńl!ltwo na prośbę paraf.an. siące rubli Postanowiono pomagać biednym. Od-
R Jbotmcy i pracownicy handlowi świętowali. azkodowanie włdcicieli domów - zdaniem gólne-
Sklepy były Qtwarte, z wyjątkiem niewielu. po)- rał gubernatora-może mieć miejs\}e tylko z fan-
rt.ł!ldku pIlnowała policya i kozacy. Dzień prze, 'I duszów skarbu. Z'lrganizowapo komi8y~ dla :l:ba~ 
8ztldł spokojnie. dania strat właścicieli domów, ktr>rzy podali 25-

Ryga, 23 stycznia: (P.) Wieczorem na rogu próśb. Reprezentant banku włoś~iańl!lkiego oświad, 
ulic Ma.duskie,i I RewelskJej nieznanj ludzie strze· II czyI zarządo~i szlachty, .ż~ bank w!oś,)iańl!lki 
10.11 do przeJtżdż8Jących dragonów i dwóch . przy nabywanIU prz~z włosCJan gruntow będzie 
z nich ranili. T.um zbrojny przemocą zamykał 'I' je oceniał na zasadZIe neczywietych dochodów 
sklepy na przedmieścIU petersburskiem. Ci~żko z gruntu w warunkach gospodarstwa włości ań . 
fan\tlOi są subjekt handlowy i służąca w piwiar· '\skiegO, które nie wytrzymają wys()kiej renty, 

.n~. Właś(ll?ie~l sklepów uwiad.oml~no. że w ra- iakie daje inte~sy.,,~e gosp?darstwo szlacheckie. 
zle zam~męcla handlu karaDl om będą po 500 Rada szhcheoklego I włośclańskieg<l banku wraz 
ru b, lub też trzymiesięcznym are:łztem. ze wszystkimi prezesami powiatowych i gnber-

Batum, 23 stycznia. (P,) Na ulicy Mllhlj- oialnych zariądów ziemskich obraduje nad no
łOWilklt)J ~ab,ci zostali: starszy urz~dnik do 8zcze~ wyro sposobem wydawania pożyo~ek na zakUł 
gólnych zleceń przy gubernatorze, Iwanow i 0- gruntów pnez gminy wloś(Jiań~kie. 
bywatel ziemski, Ilussejnbek. Zabójca uciekł. NIższy-Nowogród, 24 stycznia. (P). Żjeie 
Komendant t"ierdzy zabronił noszenia i prze· miejskie płyDle Dormalni~. W Sarmowie Rpokoj
ełlOwywania broni palnej, jak również zbierania nie. Otwarcie fabryk oczekiwanem jest 25 b, m. 
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Utochy agrarne ucichły. w powiatach odbywają 
się częste wiece. 01ebrauo wieje broni. , Z&inte
reBowauie się wyborami do Durny państwowej 
W7.raRta Vi Bród ludności. 

Ambulatoryum bezpłatne Chrz. Tow. dobr 
(Dzielna 52). 

~~............- . 

Rostów v/D., 24 stycznia. (P) O,tatuie dui 
przeszły Ilpokojnie. Życie płynie normalnie, L
bryti l warsztaty pracują; sklepy otwarte. 

Rozkład godzin przyjęć: 

CHOROBY LEKARZE D~I GQ;DZ. 
Choroby ) L. Bernhardt . środa i sobotl\ 10- 11 Uwadze ' 

Odpowiedzi Redakcyi. 
Mieszkańcom szosy Pabianickiej, pp. Lu 

dziejewskiemll, J. Bukowskiemu, Dybowskiemu i innym. 
'Szanowni _panowie, jako mieszkający poza granicami 
miasta, mają prawo zap'jsywać się ll~ prawIborców tyl· 
ko w gminie Hruss. 

wewnętrzne ) H. Olszewski poniedzialek 4- 5 
Choroby ) E. Jaslllski środa i sobota 2- i3 

l chirurgiczne) A. Krusche wtorek i piątek 1- 2 
) L. Bondy środa i sobota 2·- '3 
) J. Brudziński wtorek i piątek 9-10 

T ~warl~~tw ~~c~j~~cnl! 
Chor. dZieci) J. JokieJ środa 1- 2 

) T. Stavflno czwarto i sobota 12- 1 
» A. Tomasze w ski (poniedziałek 1- 3 

( czwartek 2- 3 

Ogłoszenia o bilansach, zebraniach, 
sprawozdaniach etc. najszybcIej l 
najtanjej zalatwia Centralne Biu
'1'0 Ogłoszeń L, i E. Metzel i S·ka, 
Krakowskie Przedmieście 53. TaJe· 

SPO STRZEŻENIA }IETEOROLOGICZNE. 
Chor. gardła) Jul. Grabowski wtore,k i piątek 11-12 
nosa i uszu) J. Pieniążek pono sroda i sob. 12- 1 

) IL Haberlau wtorek i piątek 2- 3 
fon 2099. 82-5 

Stacyi c6utralnejK. E. L, 

~ .. .t) 1 - :;; 

I 
.. -= . +' . . ." I ... ,..., o.....:. <t>r.J 
aJ~'" o ,!.CI ..., 

~.,.J l:1 • CI) os 
Data. El""., ...,'-'l ~ at D W !'lg I 0"0 o '" :a~Q a" ~fI: ... 

~~ .$ .:s -

Choroby )l Kaczmarkiewicz (poniedziałek 2- 3 
t ( piątek 12- 1 

wewnę. rz,n e ) J. Lohrer wt :,rek i sobota 4- 5 
I dZIecI ) F. ŁukasIewicz piątek 11- 12 

) K. Wiśniewski środa i SobJLa 9-10 
) W. Garliński poniedz. i czwa1't. 2- 3 

1 
c.Qe"" ~ g.. E-< ~ . ~ 

O'} 

23/1 1 pp. 1752 O' - 5.2 I 80 Pc 1 
I Z dnia 23/1 
t Temperatura 

·Chor. oczne) J. Kolillski środa i sobota g-lO 
Choroby ) H. Brautigam wtorek 1- 2 
ni'l'wowe ) E. Mittelstdedt środa i sobota 11- 12 Od Administracyi "Rozwoju" . 

23(I g w. 7540.1 1
- 6.3

1 
98 Pd W O 'ma:x.- l.O' C, 

1755.91- 5.5/98 
I TemperaturlJ, 

2i/I 7 r. Z 1 mln.-9.4,9 C 
Opadu 02 

Choroby ) Z. Golc wtor. czwarto i sobota 12- 1 
skórne i we-) G. Lohrer poniedZiałek 12- 1 

neryczne ) F. Skusiewicz poniedz. i piątek 4- Ó 
Ch . ) 1\1. Belżyński poniedziałek 12- l 

O! o by ) K. Brzozowski czwartek 1- 2 
kobiece ) Ks. Jasiński środa 11-12 

Prosimy uprzejmie szanownych naszych 
prenumeratorów, aby, jeŚli nie otrzymają 
numeru, za każdym razem reklamowali do 

. administracyi pisma. 

~~~~i~_~_~~_~_~~.~+~~~~~~~~~~~§LL~~_~4~~ltt~2~.~~~d~~~~~I~.~~m~~~~~~~~~~~~~~~~~~~,~~~~~~~~~~~ - u 

Szkoła prywatna męska i I r.''Y~::~~,:':~;::,:~~.:-r1 Zakła~am ~złonki Zakład freblowski. . pracownia haftów 1156 ~ 
~ i znaczenia bielizny ~ elektryczne, zegary kontrolujące ostrze-

Z kursem dla freblanek i bon. ~ n. MAlURiiIEWIClOWEJ ~z) gacze od złodziei, Indukcyjne 'telefony 
Do zakladu freblowskiego przyjmują się chłopcy _ AJ n piorunochrony, wodociągowe zegary, ~ 

dziewczynki już od lat 3. .tjó m konserwacyą na rok, na żądanIe wy jeż-
d 51-4-2 '" ulica Przejazd Ił 12, m. 14, '" dżam na prowincyę. Wiadomość Widzew-

Zapis co ziennie. ~ 'Ił" podwórzu, w 011 cynie, II pl41tro, ~. ska 86 m. a6, E. Gosławski. 1685.6.6 

• .~ e.I de.·.. t Erzyjmujewszelkierobotywzakres... . .... .. . ----------------
~ ~ aftu wchodzące, wykonywa tako' -a D bł' \- ulica Piotrkowska M 145 Nowo-Spacerowa Ni 46. ~ we staran~ie na, cz.a~ oznaczony, 9 ' rn na og oszenla 

po mozliwle lllzklCh cenach. U ilU • 

1'1 Przyjmuie s~ uczenice. I 
Biuro Wy~zutiwaniaPracJ, 

. 
l 
j 

' I A A Osoba Poszukuje przepisywani" 
__ ULICA PRZEJAZD HI 12, AIłSi!lII )F • • w języku polSkim i rosyj8kim. 

Oferty w Admlnlstracyl "Rozwoju" pod 

I F r~olów~a ·~aucIJci~l~a 
Wydział Wys~ukiwania ~racy. pr~J Łódzkiem Chr,z~ś()i,ańs~i~m To 

warz. Dobroczynnosci, aby dac moznosc zarobku ludnosCl lOdzkIeJ. po- II 
zbawionej pracy, sku-tkiem ogólnego przesilenia ekonomicznego, kołacze 
z.a.równo do pp. przemysłowców, przedsiębiorców budowlanych, oraz oby- I . 

ma wolne ranne godziny. 
Wiadomość ul. Andrzeja nr. 5 m. 6 od 

10 -12 nno. 6~-3-3 

. k' h . B' . b t . l' tk' d l ' Dnill 15 stycznia zgubiono weksel 
wateli' Zlems lC, ze lUro umleszcza ro o lll!f.OW, aczow, prz~ za nI- I na rub. 71 k. 66, wystawiony przez Bro-

·ków ślusarzów, studniarzów, kowali, tokarzów, sto!arzów, cieślów, ofi- nislawę i Piotra maIz. Majewskich, plat
cyalis tów, ogrodników, gajowych, leśników, wszelką alo.żbę (olwar~ną. ! ny 18 marca 1906 r. i żyrowany przez 
oraz szwaczki, praczki i prasowaozki. l Walentego Stasika. Ostrzega się o mena-

d ' l k d t bywanie, gdl'ż traci swoją wartość. 
Komitet Wydziału pr.csi uprzejmie praco awcow o as awe na syfa- I 86 3-3 W. Stllsik. 

nie zapotrzebowań do Biura Wydzialu, Łódź, ul. Piotrkowska 117. 621-~ I -, I 
Zarząd Rosyjskiego Towarzystwa ieurugl Parowej i Handlu I Nauka tańc~wl 

Zapisy do nowego kursu oraz kółka pry
watne przyjmuję codziennie. 

A. LIPINSKf, Cegielnllma 56. 58 3·3 . 

niniejsz€m zawiadamill, że (;':0 stycznia) 2 lutego 1903 r. odejdzie! 
z Oaesy do portów zatoki Petskifj parostatek Towllrzystwa ~ Westa" l 
i zatrzyma Się. po drodze w Konstantynopolu, Smyrnie, Bejrucie, l 
Jaffle, Port- ~aldz~e, Suezie, Dżeddzie, Dżibuti, Adenie, ~askacle, 
Bender'Arasie, Lmge, Buszlrze, Bassarze: na powrotneJ drodze 
~ We&t~" zatl:zyma olę w tych saml'ch portach. I 6 k· k h' 78 

Towary mog~ byc przYJmowan~ również i do Bagdadu, dokąd będą pl'zeeks- pO Ol Z ue nią 3-3 
pedyowy wan e w BMSCrZ? dla dalsze] ekspedycyl . po .rze~e Tygrze. "Westa" ~ędzie I . • • 
przyjmowala ' pasażerów i towary zarów~o. w Odesle, Jak l we wszystkich wyżeJ wy- I l 3 pokOje z kuchnią 
mienion yeh pOl'tllch, Bliższych w~l\domoscl ,udziela Agentura Towarzystwa w Łodzi l 
'Cegielniana 55. UWAGA. Za przew?z towarów z Bassory do Bagdadu będzie . z wszelklemi wygodami. Juliusza nr. 30. 
pobHlfImą os.obna dodatkow a opl~ta.-OP:o.ez . parostatku "Westa" '!owarzystwo wy - I ' -
śle w roku bieżącym do za~okl P~.rskleJ. Jeszcze tr:t:y parostatkI , a mianowicie: l 
'W dniu li! marca, 7 czerwca I J 4 p8zdzlermka. J Ol-1 l 2 umeblowane pokoje, 

Od Administracyi "ROZWOJU". 
Dla prenumeratorów "Rozwoju" dajemy nasze nakłady po zna.cznie 

lniionej cenie, mianowicie: 

1 b t'l Dla prenu- Dl-a nlepre-

li': oddzielnem . wejściem, są do wynajęcia. 

Tamże i Sala o 4 oknach 
do wydzierżawienia. BliższlI wiadomość u 
wleściciela domu, Dzielna nr. la. ]033'1 

"Pr~~p~Jwanle". 172-d 
Gorsety szyję - e!eganckle I wygodno. 

Przyjmuję gorsety do reperacyl I pra
ni!!.. illlca Mlkola,iewskl\ }ł 53 mleszk. 7. 
Kędzie.r~ka. 1785-3-3 
K ucha~ki. 'pokojówki, nill*kl, lokajów, 

szwaJcarow z dobrem i swladectwami 
rekomenduje Kantor slnżby, Piotrkowsl!:a 
oM b8. 128'10-1 
potr~ebne iara~: zdolna s p ó!ii:iiclarka, 

stanIczarka i podręczne. Długa 24, 
W. K1'ach61. 131-3-1 

Potrzebna zaraz bufetgw!\ l: khU~yą rb. 
100 do piekarni, ul. Groszanka nr. 4 

Batuty. 130-3-1 

Potrżebnl-wDźni do kantoru służby~ 
Piotrkowska 88, 123-3·-2 

Potrzeliny - to karzielaz.ny do zak:ta'du 
mechanicznego. Widzew ska 112. 

_ 122-2- 2 
potrzebna bufetowa. Kawiarnia, Skwe -

rowa nr. 16. 124-2-2 
f50kóJ na parterze, osobne wejŚCie, do 

wynajęcia od l-go lutego b. r. Space 
rowa 17, stróż wskaże. 8i·'d·4, 
U czeń z-praktyką od'-2-=3-iat potrzeb

ny do skfadu aptecznego P. Królikow
ski, ul. Piotrkowska nr. 124 w Łodzi. 

___ - 116 -4p~s3 

zaginął paszport na imię LeopoldaKl'a
szewskiego, wydany z gminy Bruży~e . 
. __ 109-;)-3 

Z 8.r8.Z do wynajęcia eleganckie miesz
kanie 6 pokoi z kochnią i wszelkiemi 

wygodamI. Spacerowa 32 III p" stróż 
wskaże. 1l0-d-3 

Zllginąl pies wyże~ biały z żóltemi 
,1) DzIeje Po ski z olbrzymią mapą, oga o l U- aeratorów numeratorów 

strowane, tomów dwa, opracowall.e przez 
Rb kop. 

D-1'(j Feliksa Koneczne,qo, w oprawIe ozdo- •. Rb. kop. 

1 95 
l 50 

uszami i żóltą plamą na czole. Proszę 

Zakład Leczniczy go odprowadzić na ulicę Andrzeja 16 7 
mieszkania 14, za nagrodą. 111,3 ,3 

l 20 bnej z libroitu. 
w broszurze 75 

~2) A. Stwrcel: Smok, powieść spółczesną, 2 tomy. 60 l 20 ' 
3) Józef G-rajne'f'.t: Dwie, powieść spółczesna 20 50 i 
.() W. Czaje1.vski: lIIie8Zk.~, drl>.;mat hist~ry~znf 20 50 I 
;i) R. Horow'Wzowa: lay010r18 Adama Jlllck18\Vl0ll1 7 II 30' 
ri) Warszawa Ilustrowana (Dzieje starej Warsza- ! 

wy), bogato ilustrowane, w broszurze 2 tomy l 00 I 2 00 
Kaid} z prenumeratorów naszych może sobie wybra.ć jedno lub wię l' 

e>ej dzieł po oznaozonej cenie. Biorący wsz}stkie sześć książek odrazll 
'1!1 miejsce 3 r b. 27 kop., zapłaci tylko 2 rb. 25 k op. , 

~Airurgi~zDo . ~DlkDIDgi~zll II :~1~~~~_k~_~;_:~~~Cb~o~c~:~taenąfi1~: 
t d · I P d' .. 19 ZlIginąl paszport na imię J e.rusia Sa1'-

W O Zl, U. olu mowa,. • I 'niew!cza, wydany z Opoczna. 126·3·1 
Pokoje pojedyńcze i wspólne. Oa- I z-aginąl paszport na in:ię Antoniego 
łodzienue utrzymanie wraz z lecza- I Krystek, wydany z gmIny Jędrzejo-
niem 2- 5 rb. dziennie. Porady ",i~e. 127-3-1 
" ambnlatorynm kop. 50. LOKarze l zaginęla dziewczynka U'letnla, ubrana 
'. h' 1'11 d w czamą spódmczkę i bordo bluzkę 

ordynUJący: c lrnrg ur. me • I na imię Józefa. Rodzice UpraS2:8ją o od~ 
Itru.che, ginekolodzy: K ••• -.. I prowadzenie jej na ulicę Nowaka nr 13 
1"y Jasiński, K8ł1fm. fta ' do Józefa Muśllnowsklego . 129-1 
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Na pensyi 4-ro klasowej żeńskiej 

Zofii Libiszowskiej 
przy ulicy Zawadzkiej Nr. 24 

lekcye z dniem 9 stycznia rozpoczęte. Przyjmuje się zapisy na drugie półrocze. Wykłady w języku polskim. 

Wszystkim, którzy pragną listy I. t. p. pisywać bez błędów, polecamy nabycie 

"SLOWNIKA ORTOGRAFICZNEGO JĘZYKA POL~KIEGO", 
ułożonego przez W. Kokowskiego, a zawierającego zgórą 32,000 wyrazów. 1423.33 

Cena I rb., w ozdobno oprawie 1.50, z przesyłką za zaliczeniem 1.30, w oprawie 1.8 '). Na składzie we wszystkich 
znaczniejszych kSiegarniach w Królestwl'l i Galicyi. Nakład księgarni LUDWIKA FISZERA. 

ŁÓdź, Piotrkowska Nil 48; w Warszawiei Bielańska Nil 9. 

SZKOŁA BA.NDLOW A 
Kupiectwa Ludzkiego 

zawiadamia, iż zajęcia rozpoczną się w niej w dniu 24 stycznia we środę. Uczniowie wyznań chrześciańskich 
winni się zebrać w dniu tym o godzinie dziewiątej rano w kaplicach Przytułku Starców i kalek, przy ulicy 
Dzielnej, uczniów zaś wyznania mojże~zowego w synagodze przy ulicy Spacerowej. Po skończonych nabożeń
stwach uczniowie winni przyjść do szkoly i zebrać się w odnośnych klasach. 

Dalsze podania o przyjęcie, szkola przyjmować będzie do dnia :31 stycznia b. r. włącznie i uwzględniać 
jedynie w miarę wakansó oN. 96-1 

Robotnl-ko" •.. ". od nieszczęśliwych wypadkow ubek 
... pleC'7.!1 ... aj~ą";.ęl WTWUONW 

. , (Zwląze6 Fabrykantów). Oddzll\l 
w Łodzi, Wólczańska 10, St. S.ietlik, Telefon Nr. 717. Zwlązek Fabrykan 
tów broni interesów wżajemnych bez agentów. Dotychczasowe rezultaty wSkazujlIt 
że po Og. Zgromadzeniu składki ulegną dalszej znacznej obniźce. 15002526 

ŁMzti~ RZ~IDi~~lniCZH TowarzJ~two 
Pożytzkowo-oszczędnr.ściowe 

przyjmuje wklady na lokacye, od których placi 4, 41/~, 5 
Otwarte od 10 do 1 i od 6 do 8. Krótka Ni 9. 

Każdy prenumerator 

6 procent. 
19-4,-3 

TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO 
otrzymuje w oiągu roku 52 numery pisma, zawierające 
1,200 kol. druku z 1,200 rys., kopiami obrazów, illustracya
mi chwili bieżącej i okładkę ogłoszeniową.' 

~ .. o~ ......... 
znaczne powiększenie objętości 

Tygodnika, dzięki czemu każdy prenumerator otrzymywllć będzie wl:!lściwie 

:OWA PJSMA 
jedno poświęcone literaturze i sztuce, drggie tllustrujące chwilę bieżącą· Od 
Nowego Roku drukuje Tygodnik powieść G. DANILOWSKlEGO p. t. "Jaskółka" 

z illustracjami K. Gorskipgo. 
Nadto nowele i poez~e: L Dąbrowskiego, K. Gllńskiego, W. Gomulicklego, 

E. Jeleńskiej, l. Kasprowicza, M. Konopnickie.;, 1. Lemańskiego. Wl. OrkamI, Or-Ota, 
El. Urzeszkowej, Boleslawa Pru'la. Fr. ltawity GawroDskiego, T. R tnera, wt Rey
monda, M:. Rodziewiczówny, . H. $ienkielVicza, W. Sieroszewskiego. A. Szymańskiej, 
K. TetmaJera, G. Znpolskicj, St. Zeromskiee;o, M. Zycha iw. in, z illustracyami. 

Szereg obficie iIIustrowanych zeszytów albumowych, 
poświęconych sprawom artystycznym, spolecznym I polityc7.ny..n chwili bieżącej. 

Nadto 4 poważnej objętości (15 do 20 arkuszy druku) tomy 

dZłeł Henryka Sienkiewicza 

rublj kosztują Spodnie 
z i m o w e z d o b r e g o k a m
g a r n u. P a l t o z i m o wen a 
k a m g a r n o w e j p o d s z e w
c erb. 2025 U b r a n i e m s
rynarkowe z zimowego 
k a m g a r n u rb. 16. K 1\ m i
zelki kolorowe w naj 
nowszych deseniachpo 
rb. 3.25 W s z y s t k o z c z y. 
stej welny u 

Emila Schmechia 
Piotrkowska 98 
róg P r z e j 1\ Z d. 

Potrzebna jest suma 10000 rub. 
na l numer hypotekl po ~4,000 Towarzy
stwa na majl\tek ziemski składający się 
28 włók, zabudowaniami i inwentarzem, 
majątek odlegŁy 2 mile od Łodzi. Oferty 
pro~zę składać w Administracyi .Rozwo
ju" pod lit. L. L. 10000. 37-3-3 

Na jarmarku w Zgierzu zagi
nął weksel in blanco wystawiony na su
mę 300 rubll, podpisany przez Stanlsla W8 

l Jablollskleg . Ostrzegli> się pr:r.ed nabyciem 
takowego, gdyż odpowiednie zastrzeżenia 

I zrobione Łaskawpgo ?nalazcę uprasza się 
i o zwróceniłl takowego za nagrodą do O· 
I zorkowa, ulica Mas~kowska nr. 178, SaI muel Jaster. 88-3-3 

(nie objętych żadnem z dotychczasowych wydań zbiorowych). z bibliografią oraz 
wyczerpującym życiorysem znakomitego pisarza, pióra S rEFANA DEMBEGO. I -....ot ...... _ --- ..... ii ~ I 

• każdym numerze·warkuszach powieść tłomaczona. I ~ ............. ~ __ ~ 
Od Nowego Ro~u głośna powieść WERESAJEWA "Bel!droźe". \ dla uczniów pod troskliwą opieką 

P · t t e Kolorowa reprodukcja energicznej osoby. remJum ar ys yezn obrazu art~sty polskiego. . Mikolajew~kR \Jl, 35 m. 11. 79-d- 4 

Prenumerata "TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO" rllzem z dodatkiem po- I 
wieściowym w arkuszach, 4 tomami dziel powieściowych, z dodatkllmi zeszytowemi NAUf'FfYCIELK l 
oraz premium artystycznem: w Warazawie: kwartalnie 2 rb., pólrocznie 4 rb., l uh li 
rocznie ~ rb. Z przesyłką pocztową w Królestwie i Cesarstwie. . 
kwartalUle 3 rb., pólrocznie 6 rb., rocznie .lI! rb. z patentem glmnazyalnym poszukUje lek· 

Nowy adres Redakcyi i Admlnistracyl TYGODNIKA 'LLUSrROWANEGD: r cyi i przyspasab!a do wszystkich IJliej
Warszawa, ul. Zgoda Nil 12, róg Siennej przy ul. marszałkowskiej. scowych zakładów naukowych, ul. Sr9d-

32-2-2 nia nr. 25 m. 1. l092-d.-38 

Profesor Jan Pillarz 
udziela 

LlkcJi grJ aknnCDWlj. 
Średnia 21 m; 13. 85-3 ił' 

-' I 

Leo'p~id" St~Śk~wski~ 
przeprowadzll się na ulicę [I 

Spacero w ą 34.1 

Choroby weneryczno, 
moczopłcjowe i skórna 

Dr. SI. LEWKOWICZ 
Zachodnia .M SI 

(obok lombl\rdu akcyjnego) 
Dla panów od 8-11 r. I od 6-8. dl& 

dam od g. 5-6. . c-5~ ' 
W niedziele i święta od 9-12 i od 3-6 

D~ Jelni· ki 
Przyjmuje chorych z chorobami 

wenerycznemi i skórnemi 
8 -10 5-71/,. 

PIOTRKOWSKA ] 30. 1013 · d-i3 

Dr. Feliks Skusiewicz 
Choroby skórne i weneryczne 

Andrzeja 13. 
Przyjmuje od godz. 8-9 rano i od 4,-81/'l 
wieczorem. W niedziele i święta od g. fll/'l 
do 1 popoludniu. 507-d-2~1.i 

Dr. L. PfJ~nl~ti 
Choroby skórne, wenery

czne i moczopłciowe. 
PrzYjmuje od godz. 8-12 r. i od 6-8 w , 
panie od 5-6 popol. 1420-r 5:;. 

Ulica Południowa HI 2. 

Dr. Minel~taH~t 
Ohoroby wewn~tzrne I nerwowe, 

mieszka obecnie przy 1429 
Piotrkowskiej .M 200. 
Przyjmuje od 8-91

/ 2 r. i od 4'/9-6"/~ Pll 

Dr. L. PRIEDBORSKI 
przeprowadzil się na 

ulicę WSCHODNI4 M 69 
róg Dzielnej i 

pz:.zyjmuje z. chorobamI gardła, krta-. 
ni, nosa I uazu, od!J do lI-ej prr.ed 
pol. i od 4-7 popal. 1072-60-59' 

W k~rczmie Przygoń 
pod Łaskiem SZYN KARZ potrzebny jest 

od Nowego Roku. 
Wiadomość na miejscu. 56-3-3 

W tlOC'Di .RozwoJu". Przejazd li 8. Redaktor i Wydawca W. Czaja_*i. 


	Rozwoj1906nr018str01
	Rozwoj1906nr018str02
	Rozwoj1906nr018str03
	Rozwoj1906nr018str04
	Rozwoj1906nr018str05
	Rozwoj1906nr018str06
	Rozwoj1906nr018str07
	Rozwoj1906nr018str08

